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Świąteczny „prezent" partyzantów
Hw® Lon^oge agresorów zniszczone

W nocy z soboty na niedzielę partyzanci południowowiet- 
namscy odnieśli duży sukces, urządzając zasadzkę na trzy­
kilometrowy konwój ciężarówek wojskowych w pobliżu 
amerykańskiej bazy Da Nang.
Konwój ten złożony ze 121 

pojazdów powracał do bazy 
po przetransportowaniu ba­
talionu wojsk sajgońskich do 
obozu wojskowego piechoty 
morskiej Czu Lai, leżącego o 
130 kilometrów na południe.

Amerykański rzecznik woj­
skowy w Sajgonie przyznał, 
że w wyniku niespodziewane­
go ataku partyzantów, którzy 
ostrzelali konwój z moździe­
rzy, karabinów maszynowych

100 rocznica urodzin 
M. Curie Skłodowskiej...

Przypadająca w tym roku 
7 listopada 100 rocznica uro­
dzin polskiej uczonej świato­
wej sławy — Marii Skłodow­
skiej-Curie — będzie nie­
zmiernie uroczyście obchodzo 
na. Zasięg tych obchodów wy 
nika z olbrzymiej roli, jaką 
uczona odegrała nie tylko w 
nauce polskiej i zasług, jakie 
wraz ze swym mężem Pio­
trem Curie położyła dla nauki 
światowej. Działalność pol­
skiej uczonej stała się funda­
mentem badań jądrowych, o- 
parły się na nich zastosowa­
nia energii nuklearnej i prace 
naukowe, które obecnie ab­
sorbują najtęższe umysły cy 
wilizowanego świata. (PAP)

...IM Reymonta
26 bm. w Ministerstwie Kul 

tury i Sztuki odbyło się pod 
przewodnictwem ministra 
Lucjana Motyki zebranie 
Ogólnopolskiego Komitetu 
Obchodów 100 rocznicy uro­
dzin Władysława Reymonta, 
która przypada w dniu 6 ma­
ja br.

Stolica uczci rocznicę otwar 
ciem wystawy poświęconej 
życiu i twórczości Władysła­
wa Reymonta. (PAP)

„Marsze pokoju” 
w Europie zachodniej
W wielu krajach Europy za­

chodniej rozpoczęły się „mar­
sze pokoju”, organizowane 
tradycyjnie w okresie Wiel- 
kiejnocy.

W Anglii uczestnicy marszu 
wyruszyli w piątek z Alder- 
maston — ośrodka brytyj­
skich badań atomowych. 
Marsz zakończył się wiecem w 
Poniedziałek na Trafalgar 
Square w Londynie.

W Niemczech zachodnich 
„marsze pokoju” rozpoczęły 
się w sobotę. Po wiecach, któ­
re odbyły się w Bremerhafen, 
Duisburgu, Bielefeld, Hanau, 
Erlangen i w innych miastach 
Uczestnicy marszów wyruszyli 
na drogi i autostrady NRF 
protestując przeciwko agresji 
amerykańskiej w Wietnamie, 
i Przeciwko forsowaniu usta­
wodawstwa nadzwyczajnego 
w NRF. Hasłami które przy­
świecają tym marszom, jest 
również walka o bezpieczeń­
stwo europejskie >raz o wy­
rzeczenie się całkowite przez 
rząd zachodnioniemiecki bro­
ni atomowej.

Marsz odbywa się m. in- 
Pod hasłem walki o położenie 
kresu wojnie w Wietnamie i 
przeciwko oolityce rządów ra­
sistowskich w Afryce. (PAP) 

i ręcznej broni piechoty, a 
także wysadzili w powietrze 
duży odcinek szosy, zniszczo­
nych zostało 57 ciężarówek, a 
25 poważnie uszkodzonych. Za 
sadzka ta została zorganizo­
wana na głównej szosie nad­
morskiej, która na wiele go­
dzin została zablokowana dla 
ruchu samochodowego. W wy­
niku ataku zginęło kilkunastu 
kierowców i konwojentów z 
wojsk sajgońskich.

W niecałą godzinę później 
partyzanci w podobny sposób 
na tym samym odcinku zaata­
kowali konwój ciężarówek 
amerykańskiej piechoty mor­
skiej. Zginęło 3 żołnierzy ame­
rykańskich, a 10 odniosło rany. 
Na pole bitwy sprowadzono 
pospiesznie amerykańskie i 
sajgońskie oddziały wojskowe.

Jak poda je dziennik pół- 
nocnowietnamski „Nhan Dan”, 
20 i 21 marca artyleria DRW 
zniszczyła stanowiska arty­
lerii amerykańskiej w Doc 
Mieu, na południe od strefy 
zdemilitaryzowanej. Zginęło, 
wg dziennika, 1070 żołnierzy 
amerykańskich.

*
Artyleria przeciwlotnicza De­

mokratycznej Republiki Wietna­
mu zestrzeliła 24 bm. jeden samo­
lot amerykański w prowincji Ha 
Bac. Ponadto, według dodatko­
wych informacji, trzy samoloty 
amerykańskie zostały ostatnio ze­
strzelone nad prowincjami Nge- 
am, Thai Binh i rejonem Vinh 
Linh.

Tak więc łączna liczba zestrze­
lonych nad DRW samolotów ame­
rykańskich wynosi już 1.733.

Jak donosi z Waszyngtonu 
Agencja Reutera, Stany Zjedno­
czone straciły w okresie od paź­
dziernika ub. roku więcej samo­
lotów miesięcznie, niż produko­
wano ich w tym okresie. Stwier­
dziła to specjalna podkomisja Se­
natu USA.

W swym raporcie komisja do­
chodzi do wniosku, że duże zapo­
trzebowanie na samoloty w związ 
ku z wojną lotniczą nad północ­
nym Wietnamem osłabiło zasoby 
jednostek lotniczych USA w in­
nych częściach świata.

*

Według doniesień Agencji 
France Presse, lotnictwo ame­
rykańskie dokonało w niedzie 
lę kilku terrorystycznych na­
lotów na terytorium Demo­
kratycznej Republiki Wietna­
mu. Zbombardowano m. in. 
miejscowość położoną w od­
ległości 100 km na północny 

i wschód od Dien Bień Phu i 
miejscowość 37 km na zachód 
od Hanoi. Podczas tej drugiej 
operacji został zestrzelony sa­
molot „F-105”.

Uchodźcy z Erytrei 
v Sudanie

Liczba uchodźców erytrej- 
skich, którzy schronili się w 
Sudanie, osiągnęła już 9 ty­
sięcy — oświadczył guberna­
tor sudańskiej prowincji Kas- 
sala. Uchodźcy ci udają się 
do Sudanu od kilku tygodni 
w związku ze starciami po­
między wojskiem i służbą bez 
pieczeństwa Etiopii a członka 
mi tajnej organizacji Front 
Wyzwolenia Erytrei. Organi­
zacja ta pragnie odłączenia 
Erytrei od Etiop;i

Ambasador Etiopii w Char­
tumie odleciał w piątek do 
Addis Abeby na konsultację.

PAP
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Lotnictwo amerykańskie do­
konało też pirackich nalotów 
na szereg miejscowości poło­
żonych wzdłuż wybrzeża 
DRW.

Agencja France Presse in­
formuje w innej depeszy, że 
bombowce amerykańskie star­
tujące z lotniskowca „Enter­
prise” zbombardowały w no­
cy z soboty na niedzielę po 
raz trzeci zakłady hutnicze 
DRW w miejscowości Thai 
Nguyen. Lotnictwo amerykań­
skie atakowało również szlaki 
komunikacyjne w południo­
wych rejonach DRW.

Według doniesień Agencji 
Reutera, niszczyciel _ amery­
kański został 25 bm. ostrzela­
ny u wybrzeży Wietnamu Po­
łudniowego przez artylerię

Dokończenie na str. 2

Keinonen powrócił 
do Helsinek

Dowódca naczelny sił zbrój 
nych Finlandii gen. Yrjoe II- 
mari Keinonen powrócił w 
sobotę do Helsinek.

Keinonen przebywał w Pol 
sce z oficjalną wizytą na za­
proszenie ministra obrony na 
rodowej PRL marszałka Ma­
riana Spychalskiego. (PAP)

Wojskowi umacniają 
władzę w Sierra Leone

Grupa oficerów, która przejęła w czwartek władzę z rąk 
generała brygady Lansali — dowódcy sił zbrojnych Sierra 
Leone, który we wtorek dokonał wojskowego zamachu sta­
nu — utworzyła tzw. Narodową Radę Reformacji.

Na czele jej ma stanąć pod­
pułkownik Androise Genda, 
który zajmował stanowisko 
drugiego sekretarza delegacji 
Sierra Leone w ONZ. Ppłk 
Genda przybyć ma do Free- 
town w Nowym Jorku we 
wtorek. Narodowa Rada Re­
formacji rozwiązała parlament 
oraz wszystkie partie poli­
tyczne, co podane zostało do 
wiadomości publicznej w o- 
świadczeniu opublikowanym 
w sobotę i podpisanym przez 
komisarza policji Wiliama

i    -

Jak przebiegały 
wybory w ZSRR?
Zakończyły się wybory do rad 

najwyższych i lokalnych wszyst­
kich 15 republik związkowych 
ZSRR. Odbywały się one w dwie 
niedziele — 12 i 19 marca.

W całym ZSRR na listach wy­
borczych zarejestrowano — 
146.075.945 osób. W wyborach u- 
czestniczyło 146.013.966 osób, tzn. 
99,96 procenta.

Do rad najwyższych wszystkich 
republik wybrano 5.829 deputowa­
nych, z tego blisko połowę sta­
nowią robotnicy i kołchoźnicy, a 
przeszło l/> kobiety.

W wyborach do rad najwyż­
szych republik autonomicznych 
(jest ich w ZSRR 20), wzięło U- 
dział 99,97 procenta wyborców.

Do lokalnych rad deputowanych 
— krajowych, obwodowych, miej­
skich. dzielnicowych, osiedlowych 
i wiejskich organów władzy wy­
brano 2.045.277 deputowanych. Spo 
śród nich 60 procent stanowią ro­
botnicy i kołchoźnicy, przeszło 40 
procent kobiety.

W 129 okręgach wyborczych w 
wyborach do rad lokalnych wysu­
nięci kandydaci, nie uzyskali ab­
solutnej większości ‘głosów i nie 
zostali wybrani na deputowanych 
W trzech okręgach ■ wyborczych 
wybory uznano za nieważne ze 
względu na pogwałcenie procedu­
ry głosowania. W okręgach tych 
wybory odbędą się ponownie.

PAP

interesujące imprezy, konkursy, festiwale

Studenckie zespoły w obchodach 
50 rocznicy Wielkiego Października
Zrzeszenie Studentów Polskich rozpoczęło przygotowania 

do udziału w obchodach 50 rocznicy Wielkiej Socjalistycznej 
Rewolucji Październikowej. Przygotowywane sa liczne im­
prezy popularno-naukowe, kulturalne, oświatowe, turystycz 
ne, spotkania z młodzieżą radziecką.

W tej akcji nie zabraknie 
studenckich zespołów artysty­
cznych. Wiele teatrów i ze­
społów przygotowuje sztuki z 
repertuaru radzieckiego i ro­
syjskiego, montaże poetyckie, 
wieczory pieśni i piosenki itp. 
Teatry i kluby studenckie we­
zmą udział w ogólnopolskim 
konkursie na program, poświę

Leigha, który pełni w radzie 
funkcję wiceprzewodniczą­
cego.

Oświadczenie to wydane w 
imieniu armii i policji ogła­
sza zawieszenie konstytucji z 
kwietnia 1961 roku, przekazu­
je władzę ustawodawczą w rę­
ce Narodowej Rady Reforma­
cji i upoważnia ją do dokony­
wania aresztowań, jeśli bę­
dzie to konieczne do utrzyma­
nia ładu i porządku. Postano­
wienia te rada uzasadnia ar­
gumentem, iż działalność do­
tychczasowych przywódców 
politycznych doprowadziła do 
sytuacji, która groziła wybu­
chem wojny plemiennej.

Korespondent Reutera do­
nosi, że całe terytorium Sier­
ra Leone kontrolowane jest 
przez armię. W stolicy, Free- 
town, obowiązuje nadal go­
dzina policyjna, a po ulicach 
wciąż krążą uzbrojone patrole 
wojska i policji. Powoli jed­
nakże życie wraca do normy.

Narodowa Rada Reformacji 
w niedzielę rano uwolniła 
brytyjskiego gubernatora ge­
neralnego Henry Lightfoot 
Bostona, natomiast nadal prze 
bywają w areszcie ochronnym 
dwaj najwybitniejsi politycy 
z okresu rządów cywilnych 
Margai i Stevens oraz generał 
brygady, Lansala. (PAP)

Ospa w Finlandii?
Telewizja fińska ostrzegła 

w sobotę wieczorem ponad 40 
fińskich turystów, którzy o- 
statnio powrócili z Izraela, 
że, być może, kontaktowali 
się oni z Osobami chorymi na 
ospę.

Spiker wezwał turystów, by 
natychmiast udali się do lęka 
rzy. Według oficjalnego ko­
munikatu w:ekszość tej gru­
py już została przebadana.

PAP 

eony problematyce Kraju 
Rad.

Studenci uczestniczyć bę­
dą także w imprezach kul­
turalnych, organizowanych 
przez TPP-R, a zwłaszcza w 
ogólnopolskim konkursie a- 
matorów-wykonawców pio­
senki radzieckiej (finał kon­
kursu czerwiec br. w Zielo­
nej Górze) oraz ogólnopol­
skim festiwalu amatorskich 
teatrów poezji (październik 
br. w Poznaniu).
W maju, w czasie między­

narodowego festiwalu festiwa­
li studenckich teatrów we 
Wrocławiu, odbędzie się mię­
dzynarodowy wieczór poetyc­
ki pod hasłem „Lenin w poe­
zji świata”.

W październiku zorganizowa 
ny zostanie studencki festiwal 
poezji z programem rosyjskim 
i radzieckim.

W listopadzie odbędą się w 
Lublinie centralne imprezy 
kulturalne ZSP z okazji 50 
rocznicy Rewolucji, m. in. 
ogólnopolskie spotkanie arty­
styczne pn. „Młodzi — Wiel­
kiemu Październikowi” oraz

Dojrzewają warunki 
do zwołania narady

W Moskwie podano do wia 
domości, że sekretarz gene­
ralny KC KPZR Leonid Breż 
niew spotkał się 25 marca z 
I sekretarzem KC Komuni­
stycznej Partii Urugwaju Rod 
neyem Arismendi. W rozmo­
wie uczestniczył sekretarz KC 
B. Ponomariew.

W komunikacie opublikowa 
nym po zakończeniu spotka­
nia podkreśla się, że odbyło 
się ono w atmosferze przyjaź 
ni i braterstwa. Zdaniem obu 
partii, coraz bardziej dojrze­
wają warunki do .zwołania 
międzynarodowej narady 
przedstawicieli partii komuni 
stycznych i robotniczych.

Przedstawiciele obu partii 
zgodnie podkreślili, że impe­
rializm amerykański dąży za 
wszelką cenę do przeszkodze­
nia \y postępowym rozwoju 
ludzkości. Agresywna polity­
ka kół rządzących USA. ich 
ingerencja w wewnętrzne 
sprawy innych krajów, cynicz 
ne poparcie udzielane reakcyj 
nym i dyktatorskim reżimom 
w Ameryce Łacińskiej stano­
wią poważne niebezpieczeń­
stwo dla pokoju światowego 
i są sprzeczne z interesami na 
rodowymi krajów Ameryki 
Łacińskiej i wszystkich 
państw. Obie strony potępia­
ją amerykańską agresję w 
Wietnamie i podkreślają swą 
bojową solidarność z walką 
narodu wietnamskiego.

ogólnopolski turniej poetycki 
„Kraj naszych przyjaciół”.

PAP

Orędzie Pawła VI
Udzielając w niedzielę rano 

tradycyjnego błogosławień­
stwa „Urbi et Orbi” tj. „Mia­
stu (Rzymowi) i światu” pa­
pież Paweł VI oświadczył, że 
wystąpi wkrótce z orędziem, 
którego celem będzie „zapew­
nienie ludzkości chleba. poko­
ju. wolności, sprawiedliwości 
i braterstwa”.

Papież przemawiając do po 
nad 200 tys. osób, zgromadzo­
nych przed bazyliką św. Pio­
tra. dodał, że orędzie to w for­
mie listu pasterskiego do bi­
skupów zostanie opublikowa­
ne w najbliższy wtorek. (PAP)

Dalsze Twa 
„Kosmosy” na orbicie

Agencja TASS podała, że 24 
marca wprowadzony został na 
orbitę nowy radziecki sztucz­
ny satelita Ziemi „Kosmos 
151”.

Kilkanaście godzin później 
wprowadzono na orbitę około- 
ziemską kolejnego sztucznego 
satelitę Ziemi „Kosmos 152”.

Na pokładach obu satelitów 
znajduje się aparatura nauko­
wa, przewidziana do konty­
nuowania badań przestrzeni 
kosmicznej, zgodnie z progra­
mem ogłoszonym przez Agen­
cję TASS 16 marca 1962 roku.

Oprócz aparatury naukowej 
na pokładach sputników znaj­
duje się system radiotele- 
metryczny dla przekazywania 
na Ziemię danych o pracy 
urządzeń i aparatury nauko­
wej.

Wszelkie aparaty i urządze­
nia pracują normalnie. Ośro­
dek koordynacji i obliczeń 
opracowuje nadsyłane infor­
macje. (PAP)

Howy satelita 
komunikacyjny

Nowy satelita komunikacyj­
ny „Canary Bird”, zwany ofi­
cjalnie „Atlantic II”, został 
wprowadzony w sobotę na 
ostateczną orbitę niemal zsyn­
chronizowaną z obrotem Ziemi. 
Satelita ten przyjmie pozor­
nie nieruchomą pozycję w sto­
sunku do naszej planety ponad 
Równikiem w rejonie Wysp 
Kanaryjskich.

Satelita został wystrzelony 
z Przylądka Kennedy’ego w 
ubiegły wtorek. Umożliwi on 
bezpośrednią łączność telefo­
niczną, telegraficzną, radiową 
i telewizyjną między Europą 
i Ameryką. Satelita należy do 
międzynarodowego konsor­
cjum satelitów telekomunika­
cyjnych (COMSAT), w które­
go skład wchodzi 56 krajów.

PAP



Święta... i po świętach
WARSZAWA

Tradycyjna kanonada petard i 
tym razem zakłócała częściowo wy 
poczynek świąteczny mieszkańcom 
stolicy, zwłaszcza zaś jej dzielnic 
peryferyjnych. Na ogół jednak 
Wielkanoc upłynęła spokojnie, 
nod znakiem rodzinnych wizyt. W 
słoneczna niedziele parki warszaw 
skie roiły sie też od spacerowi­
czów. natomiast poniedziałkowy 
deszcz dopełnił tradycji dynguso­
wej. Być może pogorszenie pogo­
dy w drugi dzień świąt sprawiło, 
że pogotowie było wzywane 
do większej liczby chorych z 
przejedzenia, niż w niedziele. Rów 
nież w izbie wytrzeźwień więcej 
pensjonariuszy przebywało właś­
nie w poniedziałek. Ogółem Pogo 
towie Ratunkowe interweniowało 
ok. 1800 razy, a Pogotowie MO — 
600 razy, co nie przewyższa jed­
nak specjalnie norrńalnej liczby 
wezwań.

I tvm razem wiele pracy mieli 
urzędnicy stanu cywilnego. W nie 
dziele połączyli oni węzłem’ mał­
żeńskim ok. 100 par a w ponie­
działek — 80.

SZCZECIN
Po ulewach i wichurach, o sile 

dochodzącej do 9 st. w skali Beau 
forta, w święta nogoda sprawiła 
miłą niespodziankę mieszkańcom 
zachodniego wybrzeża. Toteż w 
Szczecinie i w Świnoujściu spoty­
kało sie w tych dniach całe rodzi­
ny na długotrwałych spacerach. 
Spędzali tu święta także liczni goś 
cie zagraniczni, przede wszystkim 
zaś Szwedzi.

ZIELONA GÓRA
Piękna pogoda umiliła także 

święta mieszkańcom Ziemi Lubu­
skiej. Mieszkanki Zielonej Góry i 
innych miast miały wiec okazję 
zaprezentować podczas spacerów 
swe wiosenne kreacje. Panowie — 
co należy podkreślić nie naduży 
wali alkoholu. Przez trzy dni (od 
soboty) nie zanotowano tu żadnej 
chuligańskiej awantury. (PAP)

lodź
Święta na ziemi łódzkiej prze­

biegły spokojnie, przy pięknej, 
wiosennej pogodzie. Ok. 80 tys, ło­
dzian wyjechało z miasta do 
krewnych i znajomych, bądź na 
parodniowy odpoczynek w Tatry 
i Karkonosze. Pozostali spędzili 
święta przeważnie w domach przy 
suto zastawionych stołach. Prze­
bierano niekiedy umiar w jedze­
niu i piciu. W pierwszym dniu 
świąt Pogotowie Ratunkowe wzy-
wane było aż 286 razy.

Pierwszy 
szczyźnie

LUBLIN
dzień świąt na Lubel- 
przypominał bardziej

Boże Narodzenie niż Wielkanoc. 
15 cm pokrywa śniegu, który 
spad! w sobotę, utrzymała się do 
niedzieli po południu. Pogoda po­
krzyżowała plany wyjazdów i wy­
cieczek wielu osobom. Dopiero

Podróż wiceprezydenta USA 
po krajach Europy zachodniej

Wiceprezydent Stanów Zjednoczonych Hubert Humphrey 
przybył w nocy z niedzieli na pcmeuziałek do Genewy, 
Szwajcaria jest pierwszym etapem jego dwutygodniowej
podróży po krajach Europy
Wiceprezydent Humphrey 

odwiedzi NRF, Holandię. Wło­
chy, Francję, Belgię i W. Bry 
tanię, gdzie przeprowadzi ko­
lejne rozmowy z premierem 
Wilsonem, kanclerzem Kiesin

Walka z ropą 
z „Torrey Canyon"

Rekordowo wysoka wiosenna 
fala przypływu złamała w nie­
dzielę wieczorem na dwie części 
kadłub tankowca „Torrey Cany- 
on”, który osiadł na podwodnych 
skałach u brzegu Kornwalii. Dziób 
statku znajduje się pod wodą, a 
rufa została oderwana i zmyta 
przez fale. Ze zbiorników tankow­
ca wypłynęło ponad 40 tysięcy 
ton ropy, które bardzo silny wiatr 
gna ku brzegom Kornwalii. Tłu­
ste i cuchnące fale zalewają na 
odcinku 160 km najpiękniejsze 
plaże W. Brytanii. W zbiornikach 
„Torrey Canyon” znajduje się 
jeszcze 80 tysięcy ton ropy, zale­
wających nieustannie morze.

Rząd brytyjski powziął nadzwy­
czajne środki, by przeciwdziałać 
szkodom. Powołał on pod prze­
wodnictwem sir Soily Zucker- 
mana, głównego doradcy nauko­
wego rządu, „radę wojenną”, zło­
żoną z 5 ministrów, która kieruje 
walką z ropą. Warstwa ropy w 
niektórych miejscach wynosi kil­
kanaście centymetrów. Walka z 
nią toczy się na morzu, ziemi i 
z powietrza. 27 statków i 6 innych 
jednostek morskich usiłuje roz­
puścić ropę za pomocą specjal­
nych płynów. 1700 żołnierzy i 300 
marynarzy broni plaż. Trujące 
wyziewy ropy unoszą się w po­
wietrzu na półtora kilometra w 
głąb lądu. (PAP)

H1xon opuścił 
Pragą

Byłv wiceprezydent USA Ri 
chard Nixon który nieoficjal­
nie odwiedził kilka stolic euro 
pejskich opuścił w sobotę Pra 
gę do dwudniowe) wizycie u/ 
dajac sie do Parvża. (PAP)
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drugiego dnia Kazimierz 
ły liczne wycieczki.

KATOWICE
Spokojnie i pogodnie upłynęły 

święta na Śląsku. Było ciepło na
ogół słonecznie. Mieszkańcy miast 
masowo wyjeżdżali do górskich 
miejscowości wypoczynkowych. 
Komplety wczasowiczów i świą­
tecznych gości zanotowano w Wi­
śle, Szczyrku, Ustroniu i Mikuszo- 
wicach. W 70 tamtejszych domach 
FWP przebywało ponad 2,5 tys. 
osób. Ich pobyt urozmaicały wy­
stępy aktorów i zespołów regio­
nalnych oraz wieczorki taneczne 
i imprezy sportowe. Zabrakło tak­
że miejsc w kwaterach prywat­
nych i schroniskach PTTK w Be­
skidzie Śląskim. (PAP)

ZAKOPANE
Stolica Tatr nie pamięta takich 

wielkich tłumów gości, jakie prze­
winęły się tu przez dwa ostatnie 
dni. 26 bm. w Zakopanem przeby­
wało ponad 5 tys. gości, a na 
świąteczny paniedziałek zjechały 
wycieczki z zakładów pracy — ok. 
10 tys. osób. (PAP)

Czy Johnson 
odwiedzi NRF?

Rzecznik Białego Domu o-
świadczył, iż prezydent John 
son nosi się w dalszym ciągu 
z zamiarem odwiedzenia w 
tym roku Niemiec zachod­
nich, przypuszczalnie na wio­
snę, jeśli okoliczności na to 
pozwolą.

Rzecznik uchylił się od od­
powiedzi na pytanie, czy kanc 
lerz NRF. Kurt Georg Kiesin 
?er, przybędzie w maju do 
Waszyngtonu, by przeprowa­
dzić rozmowy z prezydentem 
Johnsonem. (PAP)

Tragedia w Starołęce

Autobus MPK pod kołami pociągu
sobotę, 25 bm., około godz. 12.30, wydarzył się tra­
giczny w skutkach wypadek na przejeździć kolejo­

wym przy dworcu w Starołęce. W wyniku uderzenia po­
ciągu towarowego w autobus MPK 2 osoby zostały zabite 
na miejscu, a 8 odniosło obrażenia.
Oto szczegóły wypadku, wym na przejeździe w Staro- 

Około godz. 12.30 przed za- łęce zatrzymały się dwa auto- 
mkniętym szlabanem kolejo- busy MPK: linii 51, zdążający

zachodniej.
gerem, prezydentem de Gaul- 
le’em oraz wielu innymi po­
litykami.

Departament Stanu oświad 
czył w sobotę, iż celem po­
dróży wiceprezydenta jest od 
bycie konsultacji z przywód­
cami krajów zachodnio-euro­
pejskich na temat układu 
o nierozpowszechnianiu broni 
nuklearnej, Rundy Kenne­
dyego, wojny wietnamskiej 
i NATO. Jednym z zasadni­
czych motywów podróży wice 
prezydenta jest, według De­
partamentu Stanu, chęć udo­
wodnienia sojusznikom z 
NATO, że USA mimo rosną­
cego zaangażowania w wojnie 
wietnamskiej nie zaniedbują 
spraw europejskich.

Zdaniem obserwatorów, któ 
rych opinię przytacza Reuter, 
Humphrey w swoich europej­
skich Rozmowach położy m. 
in nacisk na sprawę moderni 
zacji NATO i umocnienia in­
nych agend sojuszu atlanty- 
kiego oraz na dalszej inte­
gracji Europejskiej Wspólno­
ty Gospodarczej.

W czasie pobytu w Gene­
wie wiceprezydent Humphrey 
cnotka się z szefem delegacji 
amerykańskiej na konferencji 
“^zbrojeniowej Fosterem oraz 
z przedstawicielami USA w 
Rundzie Kennedy’ego. (PAP)

XXXI losowanie 
obligacji NPRSP / 
Ministerstwo Finansów in­

formuje że trzydzieste uier- 
wsze z kolei publiczne losowa­
nie obligacji Narodowej Po­
życzki Rozwoju Sił Polski urze 
orowadzone zostahie w War­
szawie i rozoocznie się w dniu 
1 kwietnia br.

Losowanie odbywać się bę­
dzie w gmachu PKO przv ul. 
Sienkiewicza 12. codziennie (z 
wyjątkiem dni świątecznych) 
w godzinach od 14 do 17 i po­
trwa do dnia 17 kwietnia br.

PAP

wypełni-
Sezon letni za pasem

| Nowe punLiy noclegowe i gastronomiczne dla turystów

W ośrodkach wczasowych i w regionach turystycznych ca­
łego kraju trwają przygotowania do nadchodzącego sezonu 
turystyczno-wakacyjnego. W wielu miejscowościach przy­
gotowywane są nowe obiekty noclegowe i gastronomiczne 
oraz nowe parkingi. W szerszym zakresie planuje się wy­
korzystanie usług prywatnych dla potrzeb turystów.
Starania gospodarzy posz­

czególnych rejonów o stworze 
nie gościom jak najlepszych 
warunków pobytu, choć zmie­
rzają do maksymalnego wy­
korzystania istniejących moż­
liwości, nie rozwiążą wszyst­
kich turystycznych kłopotów.

A oto meldunki korespon­
dentów PAP z poszczególnych 
rejonów kraju.

Na Warmii i Mazurach do 
dyspozycji turystów oddanych 
zostanie w bieżącym sezonie 
56 tys. miejsc noclegowych, w 
tym 1300 nowych. Tury­
ści zmotoryzowani otrzymają 
pierwszy w województwie mo­
tel w Starych Jabłonkach. Po 
raz pierwszy w tym roku 
przyjmie gości nowoczesny 
ośrodek nad jeziorem Nowy 
Zyzdrój, pow. Mrągowo, obli­
czony na 300 osób i ośrodek 
drogowców na 200 miejsc w 
Piławkach pod Ostródą.

Wyżywienie zapewni tury­
stom 317 zakładów gastrono­
micznych stałych (19 tys. kon­
sumpcyjnych) oraz 49 zakła­
dów sezonowych.

Wybrzeże gdańskie nastawia się 
przede wszystkim na podniesienie 
standardu obsługi gości. Baza 
noclegowa, łącznie z kwaterami 
prywatnymi, liczyć będzie ok. 100,

do Starołęki oraz linii 58, ja- 
dący w kierunku Piotrowa. 
Po przepuszczeniu jadącej od 
strony Poznania lokomotywy, 
szlaban został podniesiony, 
wobec czego oba autobusy ru­
szyły w wyznaczonych kie­
runkach jazdy. W tym momen­
cie nadjechał pociąg towarowy, 
prowadzony przez lokomoty­
wę spalinową. Z całym impe­
tem lokomotywa pociągu ude­
rzyła w tył autobusu linii nr 
51, odrzucając go na ścianę 
budynku spichlerzowego, sto­
jącego o 30 m od przejazdu.
Równocześnie na skutek
uderzenia — pierwszy wagon 
pociągu wyskoczył z szyn i 
uderzył w tył drugiego auto­
busu. Pociąg przejechał jesz­
cze kilkanaście metrów, przy­
gniatając odrzucony poprzed­
nio autobus do budynku. 
Autobus linii nr 51, marki 
„Jelcz” (nr boczny 1507), zo­
stał doszczętnie rozbity. W 
drugim pojeździe zanotowano 
jedynie drobne uszkodzenia.

W wyniku wypadku na miej 
scu zginęli: 63-letni kierowca 
autobusu linii nr 51 — Andrzej 
Rochowiak oraz 25-letnia
Leokadia Zabierek, zam. 
ul. Starołęckiej 178.

Pogotowie Ratunkowe, 
re przybyło na miejsce 
padku w ciągu 2 minut.

przy

któ- 
wy- 

prze-
wiozło do poznańskich szpita­
li ośmiu rannych. Jak się 
wczoraj dowiedzieliśmy — sie­
dem osób przebywa nadal w 
oddziale chirurgicznym Szpi­
tala Klinicznego im. Pawło­
wa. Jedna z ofiar poddana zo­
stała operacji trepanacji czasz­
ki. ale ani jej, ani sześciu po­
zostałym pacjentom nie za­
graża żadne niebezpieczeń­
stwo.

Na miejsce wypadku spro­
wadzono natychmiast dwa 6- 
tonowe dźwigi, które usunęły 
z torów kolejowych zniszczo­
ny autobus. Został on pocięty 
palnikami acetylenowymi na 
części i przeznaczony na złom.

Celem ustalenia sprawców 
i przyczyn tragicznego wy­
padku organa MO i Prokura­
tura prowadzą szczegółowe 
śledztwo, (c-s)
iiiiiiiiiiiiiiiiimmjiimiiiiiiiiiiimiiiiiiiniim!

Dzisieiszy serwis Informacyins 
ooracował Janusz Marciszewski. 

tys. miejsc. Poprawa nastąpi w 
gastronomii, która uzyska ponad 
500 miejsc w nowych pawilonach 
oraz kilkaset dalszych — dzięki 
ruchomym barobusom, które dzia­
łać będą przede wszystkim na 
Półwyspie Helskim i w Krynicy 
Morskiej. W Sobieszewie otwarte 
zostaną dwa pola kampingowe z 
kuchniami turystycznymi, świetli­
cami, urządzeniami sanitarnymi, 
ciepłą wodą itp.

Gospodarze wybrzeża kosza­
lińskiego zajęli się w br. 
przede wszystkim pięknym 
pojezierzem szczecińsko-draw 
skim oraz rejonami Czaplinka 
i Połczyna-Zdroju, gdzie przy­
gotowano dla gości setki kwa­
ter. W samym Szczecinku tu­
ryści będą mogli korzystać z 
hotelu o 100 miejscach. Bli­
sko 60 domków kampingo­
wych zbudowano nad jezio­
rem Trzesiecko pod Szczecin- 
kiem. Rozbudowana została 
też sieć placówek gastrono­
micznych, m. in. przybył pięk­
ny pawilon w Darłówku, a 
ogółem będzie w tym roku ok. 
500 miejsc więcej niż w ub. 
roku.

Na Rzeszowszczyżnie PTTK i 
Wojewódzki Ośrodek Sportu, Tu­
rystyki i Wypoczynku „Bieszcza­
dy” dysponować będzie w swoich 
ośrodkach blisko 2800 miejscami pów, 39 kiosków spożywczych 
noclegowymi. Przedsiębiorstwo ( ’ ------’ —
„Połoniny” odda do użytku, po 
remoncie, hotel miejski w Ustrzy­
kach Dolnych o 30 miejscach oraz 
podobną placówkę na tzw. obwod 
nicy bieszczadzkiej w Czarnej (38 
miejsc). W wioskach, położonych 
wzdłuż obwodnicy otwarte zosta­
ną nowe punkty zakwaterowania 
(łącznie 100 łóżek). Powiat biesz­
czadzki dysponować będzie jed­
norazowo tysiącem miejsc nocle­
gowych. Na terenie Bieszczadów 
czynna będzie w sezonie linia 
PKS. Zwiększy się też sieć punk­
tów zbiorowego żywienia o kilka 
nowych pawilonów gastronomicz­
nych.

Również w woj. katowickim 
planowano zwiększenie liczby 
miejsc noclegowych w do­
mach wczasowych (do ok. 13 
tys.) i w kwaterach prywat­
nych (do 12 tys.). W powiatach 
bielskim i cieszyńskim przy­
będzie ponad 2 tys. stałych i 
sezonowych miejsc konsump­
cyjnych.

Jak się przewiduje, Kraków 
gościć będzie w br. ponad 2 min. 
turystów krajowych i zagranicz­
nych. Miasto dysponować bedzie 
ponad 8 tys. miejsc noclego­
wych, (w tym ok. 1300 w kwate­
rach prywatnych). Spodziewane 
są jednak kłopoty z tanimi nocle­
gami, których poszukują turyści 
indywidualni. W br. przybędzie 
w Krakowie 11 kawiarń, restaura­
cji i barów. Turyści zorganizowa­
ni będą mieli do dyspozycji po­
nad 11 tys. miejsc w 86 zakładach 
gastronomicznych.

W woj. krakowskim, które 
— jak przewidują gospodarze 
— odwiedzi ok. 10 min. przy­
byszów, przybędzie ok. 3 tys. 
nowych miejsc konsumpcyj­
nych. Uruchomionych zostanie 
27 pawilonów gastronomicz­
nych, m. in. wokół nowo bu­
dowanej zapory wodnej w 
Tresnej (pow. Żywiec), w re­
jonie słynnych sadów w pow. 
Limanowa oraz na trasie No­
wy Sącz — Krynica. Przygo-

Aprobata NFW
Nadzwyczajne, rozszerzone 

posiedzenie KC Narodowego 
Frontu Wyzwolenia Wietna­
mu Południowego, 
było się w stolicy 

które od-
DRW, w

pełni zaaprobowało odpo­
wiedź prezydenta DRW Ho 
Chi Minha przesłaną prezy­
dentowi USA Johr sonowi. W 
liście swym prezydent Ho Chi 
Minh przedstawił sprawiedli­
we i jedynie słuszne stanowi­
sko narodu wietnamskiego 

rządu DRW w kwestii wiet­
namskiej.

Komitet Centralny NFW 
wezwał armię i naród do 
wcielania w życie apelu Ho 
Chi Minha o wzmożenie wal­
ki przeciwko agresji amery­
kańskiej — informuje Agen­
cja VNA.

. Komitet Centralny Narodo­
wego Fręntu Wyzwolenia 
Wietnamu Południowego ape­
luje również do organizacji 
demokratycznych i narodów 
całego świata,, by zdecydowa­
nie potępiły agresję amery­
kańską w Wietnamie oraz u- 
dzielały pomocy narodowi 
wietnamskiemu w jego walce 
i rzeczywistą niepodległość, 
wolność i pokój. (PAP) 

towuje się kilka dalszych ho­
teli turystycznych — m. in. w 
Rytrze i Łącku oraz szereg 
nowych kampingów — w La­
skowej i Szczawnie, co zwięk­
szy liczbę miejsc noclegowych 
o blisko 1,5 tys.

Dla obsługi 
nych turystów 
ok. 60 stacji 
urządza się 14 

zmotoryzowa- 
przygotowano 
benzynowych, 
dalszych par-

kingów, m. in. w pobliżu Par­
ku Narodowego w Ojcowie i 
w rejonie Pienin.

Gromadzkie rądy narodowe 
wspólnie z WZGS i LZS zapo­
wiadają wybudowanie i odda­
nie do użytku 18 basenów, m. 
in. w powiatach Limanowa, 
Nowy Sącz i Myślenice.

Nowe placówki turystyczne 
przybędą na Kielecczyżnie. M. in.. 
nowo wybudowane stacje tury­
styczne w Kielcach, Sielpi i Dą­
browie dysponować będą 260 
miejscami noclegowymi i kon­
sumpcyjnymi. W miejscowościach 
wzdłuż szlaków turystycznych 
uruchomionych zostanie kilka­
naście zakładów gastronomicz­
nych. Ponad 1000 miejsc noclego­
wych przybędzie w kwaterach
prywatnych.

W br. na 
nych będzie 
rystycznych

Mazowszu czyn- 
248 ośrodków tu- 
o łącznej liczbie

22.600 miejsc noclegowych 
oraz 481 zakładów gastrono­
micznych z 21 tys. miejsc. W 
najważniejszych ośrodkach tu­
rystycznych Mazowsza przy­
było 20 restauracji, 75 skle- 

oraz 29 ruchomych punktów 
sprzedaży żywności. Budowa­
ne są nowe obiekty turystycz­
ne w okolicach mniej odwie­
dzanych — w Puszczy Kam­
pinoskiej, Lasach Garwoliń- 
skich i in. (PAP)

Świąteczny „prezent" partyzantów
Dokończenie ze str. 1 

przybrzeżną. Dwa pociski ugo­
dziły niszczyciel wywołując
pożar.

*

Stany Zjednoczone wydają po­
nad. 38 min, dolarów dziennie na

Nowe wybryki 
pekińskich 

czerwonogwardzistów
Jak donoszą agencje za­

chodnie, w niedzielę miał 
miejsce w Pekinie nowy po­
ważny wybryk wobec siedmiu 
radzieckich dyplomatów, człon 
ków ambasady ZSRR w 
ChRL.

W tym dniu grupa dyploma­
tów radzieckich udała się 
dwoma samochodami na wy­
cieczkę do znajdujących się w 
obrębie wielkiego Pekinu za­
chodnich wzgórz. W drodze 
powrotnej samochody amba­
sady zostały zatrzymane i oto­
czone przez kilkusetosobowy 

czerwonogwardzistów tłum
jednej z pekińskich uczelni. 
Oświadczyli oni, że dyplomaci 
radzieccy naruszyli przepisy 
ruchu drogowego i zażądali, 
aby opuścili samochody i 
„skłoniwszy głowy” przeprosili 
zebrany tłum. Gdy dyplomaci 
stanowczo odmówili, rozpo­
częła się demonstracja trwa­
jąca przez ponad 6 godzin. Sa­
mochód z siedzącymi wewnątrz 
dyplomatami usiłowano wy­
wrócić do pobliskiego rowu, 
wznosząc obraźliwe okrzyki 
pod adresem Związku Ra­
dzieckiego. Czerwonogwardzi- 
ści ściągnęli samochód zaopa­
trzony w głośniki, przez które 
nadawano hasła antyradziec­
kie. Po zapadnięciu zmroku 
okrążony samochód radziecki 
oświetlono reflektorami. Oto­
czonych dyplomatów zwolnio­
no dopiero okołó godziny 10 
wieczorem. /

Tego samego dnia chińskie 
MSZ przekazało ambasadzie 
radzieckiej \ uśtny protest, w 
którym potępiło ‘„obraźliwe i 
prowokacyjne /zachowanie się 
członków ambasady wobec 
tłumów”. (PAP)

TOTO-LOTEK
11, 22, 27 , 30, 44, 46, dod. 49.
Wylosowana bander, nr 4088. 
Wyjazd na Olimpiadę do Me­
ksyku wylosował Stanisław 
Kasprzyk z Andrychowa.

„KOZIOŁKI”
6. 7. 29, 30, 34, dod. 3.

Wylosowana bander, nr 8028.

12 razy „Stawka 
większa niż życie"

Wielbicieli popularnego kpt. 
Klossa z pewnością zainteresu 
je wiadomość, że w począt­
kach przyszłego roku nasz bo­
hater wróci na mały ekran. O- 
becnie w Łódzkiej Wytwórni 
Filmowej reżyserzy An-
drzej Konic i Janusz Morgen­
stern kręcą 6 (godzinnych) od­
cinków filmowych. Niektóre z 
nich będą w pewnym sensie 
powtórzeniem widowisk, którę 
oglądaliśmy w TV. inne będą 
zupełnie nowe.

Jak informuje kierownik ar 
tystyczny „Syreny” — Stani­
sław Wohl, w końcowej fazie 
opracowania znajduje się 6 na 
stępnych odcinków „Stawki 
większej niż życie”. Akcja to­
czyć się będzie także w cza­
sie ostatniej wojny, ale tym ra 
zem kapitana Klossa oglądać 
będziemy poza granicami Pol­
ski i Niemiec — w egzotycznej 
scenerii Stambułu, a być może
w Afryce. (PAP)

Współpraca 
ZSRR-Turcja

Związek Radziecki będzie 
współpracował z Turcją w 
rozwoju jej gospodarki naro­
dowej. Przewiduje to podpisa 
ne w Moskwie 25 bm. porożu 
mienie o dostawach radziec­
kich maszyn i urządzeń oraz 
świadczeniu usług w budowie 
siedmiu tureckich 
przemysłowych.

Najważniejszym z 
biektów będzie huta 

obiektów

tych o— 
o wydaj

ności 1 min ton stali rocznie. 
Planowany obiekt hutnictwa 
metali nieżelaznych ma produ 
kować rocznie 60 tys. ton alu 
minium i 25 tys. ton walców- 
ki aluminium, zaś rafineria 
ropy naftowej obliczona jest 
na przerabianie 3 min. ton su 
rowca rocznie. (PAP)

materiałowo-techniczne wyposa­
żenie swych wojsk w Wietnamie. 
Poinformował o tym szef urzędu 
zaopatrzenia materiałowo-tech­
nicznego ministerstwa obrony 
USA, generał F. Besson w prze­
mówieniu wygłoszonym w kali­
fornijskim klubie „Common- 
wealth”.

Jak informuje Agencja UPI, ge­
nerał oświadczył, że wydatki 
armii na samą tylko broń są dwa 
razy większe niż wydatki w 1965 
roku.

DEMENTI PENTAGONU
Departament Obrony oficjał 

nie zaprzeczył doniesieniom 
dziennika „Washington Post”, 
iż w Pentagonie rozważa się 
możliwość użycia broni nu­
klearnej w Wietnamie.

„Grupa połączonych szefów 
jak stwierdzasztabów

oświadczenie departamentu — 
nie otrzymała do rozpatrze­
nia żadnej propozycji w spra­
wie wykorzystania broni lub 
urządzeń nuklearnych w
Wietnamie, a szefowie szta­
bów nie przedstawiali żad­
nych takich propozycji mini­
strowi obrony. Nie ma też ani 
jednego odpowiedzialnego u- 
rzędnika departamentu obro­
ny, który by brał pod uwagę 
użycie jakiejkolwiek broni lub 
urządzeń nuklearnych. W 
Wietnamie”.

Należy uznać za szaleńca każ­
dego, kto użyje broni jądrowej w 

oświadczyłcelu zniszczenia’
sekretarz generalny ONZ U Thant. 
Oświadczenie to, przekazane przez 
swego rzecznika, U Thant złożył 
w związku z doniesieniami dzien­
nika „Washington Post”, iż w 
Waszyngtonie zastanawiają się 
nad ewentualnym użyciem broni 
jądrowej w Wietnamie „przeciw­
ko tunelom i mostom o konstruk­
cji metalowej”.

W Ćlhicago odbyła się wieloty- 
sięcznd demonstracja przeciwko 
wojnie wietnamskiej. Na czele 
demonstracji stanęli: przywódca 
ludności murzyńskiej Martin 
Luther King oraz znany lekarz - 
pediatra Benjamin Spock. (PAP)

Trzęsienie ziemi 
w Chinach

W poniedziałek około godzi­
ny 9 GMT zarejestrowano w 
Pekinie kilka silnych wstrzą­
sów podziemnych. Mury do­
mów zadrgały i tłumy ludzi 
opuściły budynki, uciekając 
na ulicę. Wstrząsy podziemne, 
które trwały kilka minut, nie 
wyrządziły szkód. Podobne 
wstrząsy zanotowano w stoli­
cy Chin przed rokiem kiedy 
to trzęsienie ziemi wywołało 
poważne szkody w innych re­
jonach kraju. (PAP)
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Jaka będziesz 
Bratysławo?

Jak to? Nie oglądał pan 
makiety nowego mostu? 

— pytał mnie ze zdziwieniem 
naczelny architekt Bratysła­
wy — Toż to problem najważ­
niejszy obecnie dla naszego 
miasta i wokół niego koncen­
truje się wszelka dyskusja!

Poniewczasie zrozumiałem, 
że był to poważny nietakt z 
mej strony. Że właśnie od wy­
rażenia własnej oninii na te­
mat oweco projektu rozpocząć 
trzeba bvło indagowanie me­
go rozmówcy. Zwłaszcza że dla 
położonej na skrzyżowaniu 
europejskich szlaków kor"”r'ł 
kacyjnych Bratysławy, most 
posiada znaczenie rzeczywiście 
równie ważne, co gdzie indziej 
wielka inwestycja przemysło­
wa. Obliczony jest przede 
wszystkim na turystów zagra­
nicznych; zaledwie 60 km stąd 
do Wiednia, zaś samochodem 
w dobra godzinę dotrzeć moż­
na do Budapesztu.

Nie jest to zresztą pierwsze 
studium połączenia obu brze­
gów Dunaju trwała konstruk­
cja. Pierwszy most nastawili 
tutaj Rzymiame już w 22 roku 
naszej ery. Rozmaite potem 
koleje losu przechodziły te bu 
dowie; najczęściej niszczone 
bvłv przez teutońskich najeź­
dźców — po raz ostatni w ma­
ju 1945 r. odkąd datuje się 
obecna, prowizoryczna kon­
strukcja mostu, niezbyt re­
prezentacyjna co prawda jak 
na międzynarodowa arterię ko 
munikacyjną. Ale trwała!

Jaki będzie nowy most? Do­
prawdy dziwaczny — urąga- 
j^cy. wszelkim zasadom syme­
trii i ... urzekająco piękny! Je 
go smukła, stalowa sylwetka 
opiera się tylko na jednvm fi­
larze, który obok swych pod­
stawowych czynności funkcjo­
nalnych. pomieści leszcze (na 
wysokości 85 metrów) restau­
rację i kawiarnię. Most stanie 
sie.... pepkiem miasta”. Nawet 
już dziś oddziałuje na wy­
obraźnię ludzi spacerujących 
codziennie po bulwarach nad
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W obecnym jubileuszowym 
roku, 50-lecia Wielkiego Paź­
dziernika, nastąpi ożywiona 
wymiana artystyczna z Kra­
jem Rad. W kwietniu gościć 
będziemy znakomitego piani­
stę Rudolfa Kerera, który da 
koncerty i recitale w Pozna­
niu, Warszawie, Krakowie, 
Wrocławiu, Szczecinie i Ło­
dzi. Inny wybitny przedstawi 
ciel radzieckiej pianistyki — 
Lazar Berman koncertować 
będzie w maju na naszych 
estradach. W tym samym 
miesiącu przybędzie do nas 
kwartet im. Prokofiewa.

Najliczniejsza grupa arty­
stów radzieckich przybędzie 
do nas w październiku, i li­
stopadzie. W tym okresie u- 

OSSEZON WSZWAJGARN 
I ŚSŚf? BOGDAN^

Wyszedłem. Mercedes ruszył. Obejrzałem się za nim. 
Człowiek przywiązuje się do łyżki do butów — przyszło 
mi do głowy — a w tym samochodzie przeżyłem to i owo. 
On nas ratował. Wielki, luksusowy samochód już niejed­
nego wywiódł w pole. Teraz będę zdany na własne iły. 
Mercedes znikł za wybrzuszonym murem zabudowań 
przykościelnych.

Pięknie wyglądał o tej porze Rzym. Zachodzące :lońce 
rozpaliło szczyty wież. Paliły się złoto, i czerwono, jak 
czubki drzew w szwajcarskiej dolinie o wschodzie słońca. 
Niebo nad miastem było bardzo jasne, jak zawsze na po­
łudniu, przed wieczorem, Chodziły po nim misternie rzeź­
bione baranki — chmurki, przydające smaku starym, na­
myślonym miastom. Jutro będzie pogoda, pomyślałem, co 
będzie jutro? A no zobaczymy.

— Allons! — usłyszałem za sobą.
Hase wrócił. Ruszyliśmy w dół. Bacznie rozglądałem 

się na wszystkie strony, ale tylko przez chwilę. Na szczę­
ście uczyłem się wszystkiego szybko. W dolnej części 
schodów stały parasole. Były bardzo kolorowe, pod nimi 
siedziały kwiaciarki. Tylko głowy wystawały im z kwit­
nących klombów, wyrastających ze starych, chłodnych 
kamieni. Kwiaty obejmowały przekupki ze wszystkich 
stron, jak płomienie.

Hase obejrzał się na to okno, z którego przed chwilą 
wyglądała firanka. Podszedł do jednego z parasoli, zanu 
rzył głowę w kwiatach. Prawą ręką wybrał mały bukie­
cik lewą — dałbym głowę, bo dobrze mu się przygląda­
łem — wsunął coś do kieszeni. Jeszcze kilka schodów, 
i stanęliśmy na Placu Hiszpańskim, na tym najbardziej 
snobistycznym placu świata.

Kręcili się po nim przeważnie starsi panowie, lub panie 
w dojrzałym wieku. Stąpali z rozważnym umiarem pc 
spękanych płytach kamiennych, zajęci uprzejmą rozmo-
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wą. Inni stali w małych grupkach przy fontannie, lub 
na chodnikach, albo po prostu, zwyczajem włoskim, na 
środku placu, panowie w nienagannych strojach, z ele­
ganckimi paniami, tworząc wy kwitnę scenki.

Na ławkach, na kamiennych balustradach, odpoczywa­
ły panie pogrążone w rozmowie. Młodsze, i zupełnie mło­
de dziewczęta, rozsiadły się wprost na schodach. Panie 
miały miny znudzone, lub z lekka obrażone. Od czasu do 
czasu omiatały kąty placu, lub przechodniów, nic nie wi­
dzącymi spojrzeniami. Wszystkie były wyprostowane. 
Niektóre siedziały z dygocącymi pieskami na piersiach.

Rozmawiały ze starannie kontrolowanym ożywieniem, 
z umiarkowanym zainteresowaniem ludzi, których nic nie 
jest w stanie zadziwić, ani przejąć. A w każdym razie 
jest rzeczą niedopuszczalną manifestowanie, lub choćby 
tylko zdradzenie podobnie pożałowania godnych uczuć. 
Od czasu do czasu pochylały nieco sztywne karki — jak­
by sprawiało im to ból — odzywając się, pełne poufałej 
dystynkcji, do kręcących się u ich stóp ogromnie nerwo­
wych pinczerków. Potem w ten sam sposób, lekko i swo­
bodnie. nawiązywały przerwane rozmowy.

Już na pierwszy rzut oka można było poznać prak­
tycznie ubranych Anglików. Wyglądali inaczej, niż ludzie 
z kontynentu. Nie zwracali na nikogo uwagi. W spojrze­
niach ich była beznamiętność, i krytyczny chłód świa- 
towców.

Wśród tego towarzystwa, od czasu do czasu, przemy­
kały osoby, należące do służby, zapewne z ważnymi po­
leceniami, wydanymi przez tych, którzy zażywali tu wy­
poczynku, lub przez innych, zawsze jednak w jakiś spo­
sób z nimi spokrewnionych. Przemierzali plac najkrót­
szą drogą. Poruszali się bezgłośnie, milczący, czujni, wy­
mijali starannie spacerujących, bacząc przy tym pilnie, 
aby obecność ich nie przeszkadzała nawet pieskom drżą­
cym na piersiach dam.

Trzeba sprawiedliwie przyznać, że tylko zupełnie głu­
pie. albo bardzo zdenerwowane, jeżyły się na ich widok 
powarkując pełne irytacji, jak można było mniemać, ra­
czej już odruchowo, wskutek związków warunkowych - 
niż w sposób przemyślany.

cdn.
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Dunajem i gromadzących się 
w pobliżu miejsca przyszłej bu 
dowy.

Ale efektowny most nad Du 
najem służyć ma nie tylko 
turystom zagranicznym przy­
bywającym tutaj najczęściej z 
Węgier. NRF i sąsiedniej Au­
strii. Przede wszystkim komu­
nikacji miejskiej; łączy bo­
wiem historyczne centrum 
Bratysławy z jej prawobrzeż­
ną częścią. Powstanie tu w nie 
długim czasie. 100-tysięczna 
dzielnica. O jej kształcie za­
decyduje międzynarodowy 
konkurs, w którym uczestni­
czy 800 architektów z całego 
świata wyłonionych przez UIA 
(Międzynarodowy Kongres Ar 
chitektów). Ostateczne roz­
strzygnięcie konkursu nastą­
pić ma pod koniec września 
tego roku; wówczas to w Bra­
tysławie zbierze się sekcja 
urbanistyczna tej światowej 
organizacji.

Skoro mowa już o inwesty­
cjach, warto wspomnieć i o 
tym. że dominuje w nich bu­
downictwo. 37 tysięcy nowych 
mieszkań (nie izb mieszkal­
nych!). kilkaset izb szkolnych, 
dwa wielkie stadiony wybu­
dowano w Bratysławie w okre 
sie powojennym. Nie zapomi­
na się rzecz jasna również o 
inwestycjach w przemyśle 
(zwłaszcza chemicznym i hut­
nictwie szkła); świadczy o tym 
chociażby wzrost liczby sta­
łych mieszkańców Bratysła­
wy. którzy znaleźli zatrudnie­
nie w tutejszych zakładach. 
Szybki wzrost liczby ludności 
(ze 170 tys. w 1946 r. do bli­
sko 300 tys. obecnie) rodzi 
wszakże inne poważne proble­
my. wobec których stają wła­
dze municypalne. Mianowicie 
w nowych dzielnicach odczu­
wa się wciąż jeszcze pewien 
niedostatek placówek usługo­
wych. szkół, rejonów rekrea­
cyjnych itp. Bierze się to stąd, 
że ośrodki te tworzą się znacz­
nie wolniej niż trwa proces o- 
siedlania sie ludności, co zre­
sztą, jak sami dobrze wiemy, 

Ożywiona wymiana artystyczna 
ze Związkiem Radzieckim

słyszymy m. in. pianistów 
Jakuba Fliera, Tamillę Mach 
m ud ową, Tatianę Nikołaj ewą, 
skrzypków — Siemiona Snit- 
kowskiego i Wiktora Pikaj ze 
na. Szereg koncertów pol­
skich orkiestr poprowadzi 
znany dyrygent Wiktor Du- 
browski. Rok zakończy wizy­
ta doskonałego pianisty Emi­
la Gilelsa.

Polaków na radzieckich 
estradach reprezentować bę­
dą przede wszystkim woka­

nie jest tylko dolegliwością 
Bratysławy... Przeciętny wiek 
mieszkańca Bratysławy nie 
przekracza 30—32 lat — stąd 
więcej jest nowych kin, tea­
trów czy restauracji w tych 
nowych dzielnicach.

s odobnie jak w innych
1 miastach, w centrum 

Bratysławy przeważają domy 
stare. Tynki (i balkony) sypią 
się. Wszędzie więc pełno rusz 
towań. Zabrano się też ener­
gicznie do konserwacji zabyt­
kowych domostw. Prawie 40 
min. koron rocznie pochłania 
renowacja historycznego cen­
trum. Nowe elewacje i tynki 
kładzie się jednak z wielką 
starannością, aby nawet po 
gruntownym odmłodzeniu za­
bytkowe kamieniczki nie tra­
ciły swej wiekowej patyny. 
Tradycje konserwatorskie Bra 
tysławy są na razie dosyć 
skromne. Zarazem od niedaw­
na dopiero, prowadzi się tu 
prace wykopaliskowe; na pod­
grodziu i w centrum miasta. 
Ale też już pierwsze wykopy 
przyniosły rewelacje w skali 
światowej; odkryto m. in. ro­
mańską bazylikę z okresu 
państwa wielkomorawskiego. 
Prawdziwym unikatem stały 
się również znalezione tu fi­
gurki do gry w szachy, które 
obok ołtarza mistrza Pawła z 
Leyoczy pokazane zostaną na 
światowej wystawie Expo 67 
w Montrealu.

Zapoczątkowane w Braty­
sławie prace archeologiczne 
rokują wielkie nadzieje. W kil 
ku miejscach prowadzone są 
wykopy, ale tylko mała część 
z obecnych stanowisk została 
gruntownie przebadana.

Rozkopane chodniki i rusz­
towania zagradzające przej­
ścia, nie przeszkadzają jednak 
ludziom w cowieczornych piel 
grzymkach do śródmieścia. Wą 
skie. poskręcane pliczki braty­
sławskiej city wypełniają się 
tłumem przechodniów zdąża­
jących na codzienny, tradycyj­
ny spacer. Przy kompletach 
publiczności rozpoczynają się 
wieczorne przedstawienia w 
kilku tutejszych teatrach. Nie 
ma dnia bez koncertów sym­
fonicznych czy programów va- 
riete. Znakomita słowacka 
kuchnia w restauracjach za­
chęca do spędzenia wieczoru 
przy suto zastawionym stole. 
Ale to już inny temat.

JERZY WALASEK

liści: Jadwiga Dzikówna, Kry 
styna Szostek - Radkowa, Ha 
lina Słonicka, Stefania Woy- 
towicz, Andrzej Hiolski, Wła­
dysław Malczewski i Wie­
sław Ochman. Radzieccy me­
lomani usłyszą ponadto duet 
Edward Statkiewicz (skrzyp­
ce) i Maria Szmyd-Dormus 
(fortepian), pianistki — Regi­
nę Smendziankę i Aleksan­
drę Utrecht. W Związku Ra­
dzieckim dyrygować będzie 
Andrzej Markowski, (h)

PATRIOTA IREWOLUCJOHISTA
W 20 rocznicę śmierci Karola Świerczewskiego

„Naród polski wydał ze swego łona niemało boha­
terów. Ale bohaterów podobnych generałowi Świer­
czewskiemu niewielu jest w naszej bogatej historii. 
W jego osobie ucieleśniały się wartości, które czy­
nią naród wielkim i nieśmiertelnym, wolnym i po­
stępowym, patriotycznym i rewolucyjnym.”

(Władysław Gomułka nad trumną generała Karola 
Świerczewskiego — kwiecień 1947 r.)

Słowa te zawierają zwię­
złą, lecz głęboką zara­
zem charakterystykę 

Karola Świerczewskiego — „el 
generał polaco” — polskiego 
generała, jak nazywano go w 
walczącej Hiszpanii. Dwie bo­
wiem cechy stanowiły podsta­
wową osnowę jego wszystkich 
poczynań. Cechowały go — 
jak największych wodzów w 
historii naszego narodu — Ko­
ściuszkę i Pułaskiego, Henry­
ka i Jarosława Dąbrowskich, 
Wróblewskiego i Bema — go­
rący patriotyzm i zarazem u- 
miłowanie wolności innych 
narodów. To w’łaśnie i praw­
dziwy internacjonalizm zade­
cydowało o postawie życiowej 
generała Świerczewskiego: był 
zawsze tam, gdzie toczył się 
bój „Za wolność Waszą i na­
szą”.

Uczestnicząc jako ochotnik 
Czerwonej Gwardii w wal­
kach rewolucyjnych Wielkie­
go Października, czy kierując 
jako dowódca dywizji (w któ­
rej skład wchodziła polska 
XIII Brygada Międzynarodo­
wa im. Jarosława Dąbrow­
skiego) walką o wolność Hisz­
panii — zawsze miał w sercu 
obraz ojczystego kraju. Miesz­
kający w Poznaniu uczestnik 
Rewolucji Październikowej i 
walk w Hiszpanii — Stefan 
Konieczniak, opowiada, jak to 
Karol Świerczewski cieszył 
się, że „tylu nas jest Polaków 
w Czerwonej Armii. Rewolu­
cja niesie przecież wolność na­
szej ojczyźnie”.

Niezapomniane stało się dla 
Stefana Konieczniaka spotka­
nie z Karolem Świerczewskim 
w roku 1936 w Madrycie, w 
Głównym Sztabie Brygad Mię­
dzynarodowych. Generał 
„Walter” gorączkowo dopyty­
wał się, co słychać w kraju. 
Walkę z międzynarodowym 
faszyzmem w Hiszpanii uwa­
żał za walkę o wolność i nie­
podległość swojego kraju, któ­
remu według jego ówczesnej 
oceny — śmiertelnie zagrażał 
faszyzm niemiecki.

Całe życie marzył o Polsce 
demokracji ludowej. Widział 
ją jako kraj wysoce wykształ­
conego i kulturalnego społe­
czeństwa, kraj rosnący siłą i 
inicjatywą całego narodu. Ta­
kim zapamiętali Generała lu­
dzie, którzy się z nim spoty­
kali. Przypominam sobie wie­
czornicę zorganizowaną przez 
poznański oddział Związku 
Polskich Artystów Plastyków 
w marcu 1952 roku, w piątą 
rocznicę śmierci Karola Świer­
czewskiego. Jeden z plasty­
ków poznańskich, który wal­

czył pod jego dowództwem w 
II Armii Wojska Polskiego, 
opowiadał wtedy, jak na ja­
kimś postoju, gdy generał 
Świerczewski swoim zwycza­
jem obchodził żołnierskie sta­
nowiska — zobaczył go ze 
szkicownikiem w ręku. „Je­
steście plastykiem z zawodu — 
zapytał?” A potem przysiadł 
przy nim i długo roztaczał wi­
zję przyszłej Polski, w której 
wysoką rangę osiągnie sztuka.

Opuszczając w 1915 roku 
Warszawę — swoje miasto ro­
dzinne — wrócił doń dopiero 
po 30 latach. Pięknie opisuje 
spotkanie generała Świerczew 
skiego z Wisłą Janina Bro­
niewska, kiedy to — mimo 
silnego ognia Niemców z dru-

Przepraszam, czy można?

ÓZalcfM MC
Wiadomość była tak sen 

sacyjna, że gdybym 
nie czytał jej osobiś­

cie, chyba przeczyłbym ży­
wo czemuć podobnemu. A 
jednak... Dyrekcja orbisow 
skiego hotelu „Katowice” 
w stolicy Śląska dopuściła 
się czynu zdawna nie sły­
szanego: przeprowadzono 
tam malowanie hotelowej 
kawiarni w ciągu jed­
nej nocy. Nie wierzy­
cie? Po prostu pewnego 
wieczoru kierownik lokalu 
przeprosił nieco wcześniej 
gości; w kwadrans potem 
wkroczyła do sali kilkuna­
stoosobowa ekipa malarzy, 
wspieranych wzmocnioną 
brygadą sprzątaczek. Na­
stępnego dnia rano kawiar 
nia orbisowska w hotelu 
„Katowice” znóro przyjmo­
wała gości, mile zdziwio­
nych nocną metamorfozą lo 
kału.

Wyczyn katowickich ho­
telarzy poruszył mnie do 
głębi. Skłonny byłbym są­
dzić, że dobra robota, odsta 
wioną w stolicy Śląska, jest 
przykładem właściwej orga 
nizacji pracy, stokroć bar­
dziej przekonywającym niż 
uczope na ten temat refera 
ty. Nie chcę przez to powie 
dzieć, że zbędne nam są — 
dobre, naturalnie — refera­
ty; ale o wiele bardziej po­
winny być w cenie właśnie 
przykłady. Ten katowic 
ki uważam za kapitalny. 
Nie najważniejsze przy 
tym, iż w grę nie wchodziło 
dzieło ogromne. Liczy się 
bowiem co innego: Ślązacy 
udowodnili, że jak się 
ch c e to można. Można 
działać nie tylko w intere­
sie społecznym, przelicza­
nym na złotówki zysku 
przedsiębiorstwa lecz także 
w interesie społecznym, ro­
zumianym jako suma po­
trzeb pojedynczych obywa­
teli — potencjalnych użyt­
kowników gastronomiczne­
go przybytku. Zresztą bo ja 
wiem, czy „nocna operacja” 
okazała się dla „Orbisu” 
nierentowna? Gdyby nawet 
wypadło dołożyć nieco zło 
tówek za pospiech i nocną 
pracę renowacyjnej ekipy, 
profit społeczny w postaci 
utrzymania w nieprzerwa­
nym. „ruchu” iluś tam ka­
wiarnianych miejsc oraz zy 
skania obywatelskiego a- 
plauzu — powinien z na­
wiązką Zrekompensować po 
niesione koszty.

Katowicki ewenement — 
to było coś z pogranicza fan 
tazji. A tymczasem c odzień 
ność niesie wszystkie nad­
to dobrze znane sytuacje. 
Stojące miesiącami niezago 
spodarowane lokale sklepo­
we, czy usługowe. Ciągnące 
się w nieskończoność re­
monty takichże placówek, 
remonty zakładów gastrono 
micznych, aptek, kin. Slima 
cze tempo przebudowy u- 
lic, układania chodników 
włączania do sieci oświetlę 
niowej nowo instalowanych 
przy ulicach lamp.

Dyskutuje się na ten te­
mat przy rozmaitych okaz­
jach. Zapadają decyzje. 
Gdzieś tam uznaje się to za 

giego brzegu — „zaburzył ręce 
w wodzie, twarz zanurzył w 
rękach. I nie wiadomo było, 
od czego twarz jego była mo­
kra, od wody wiślanej czy od 
łez.”

Mieszkańcy Wielkopolski 
dumni są, że kawałek serca 
zostawił Karol Świerczewski 
wśród nich. Od września 1945 
roku był w Poznaniu dowódcą 
III Okręgu Wojskowego. Z 
Ziemi Gnieźnieńskiej kandy­
dował na posła do pierwszego 
Sejmu w Polsce Ludowej — 
w styczniu 1947 roku, posłując 
stąd do dnia swojej śmierci z 
rąk ukraińskich band UPA — 
w dniu 28 marca tego roku.

Wielu z nas znało go oso­
biście, wielu stykało się z nim 
na co dzień w pracy partyjnej 
i społecznej, czerpiąc z jego 
postawy wzory dla swej pracy 
i dalszego życia. Pamięć jego 
jest nam droga i bliska. Od- 
dajemy Mu hołd razem z ca­
łym narodem, którego był 
wielkim synem.

BARBARA MOSIĘŻNA

istotny postulat wyborczy. 
Krytykuje się opishne zja­
wiska w prasie. I co? Ano 
setki, tysiące ludzi pracy 
nadal w swoich miastach, 
swoich dzielnicach obserwu 
je przykłady ślimaczego 
tempa roboty, ich zdaniem 
- po prostu złej roboty, 
złej, bo nie liczącej się do­
statecznie z ich potrzebami, 
z ich czasem, ze s p o ł e c z 
ny m i kosztami prze ja 
wów dezaprobaty dla czy­
jejś tam działalności, utoż­
samionej nierzadko z „nie­
możnością ogniw władzy lu 
dowej.

Nie raz i nie dwa próbo­
waliśmy rozmawiać na ten 
temat z kierownikami, pre­
zesami, dyrektorami, odpo­
wiedzialnymi za to, że mie­
szkańcy dużego fragmentu 
nowego osiedla nie mają 
gdzie kupić marchewki, od­
dać koszuli do prania, wy­
słać poleconego listu, że 
mieszkańcy sporego miasta 
nie mogą korzystać przez 
parę dni z apteki, gdyż 
trwa tam dwie doby rema 
nent, że mieszkańcy stolicy 
powiatu pozbawieni zostali 
na rok kina lub domu kul­
tury z powodu niezaradnie 
prowadzonego remontu, że 
gdzieś tam przy jakiejś uli­
cy nagle pozbawiono oby­
wateli możności nabycia ga 
zet, bo zachorował kioskarz, 
a' durekcja ..Ruchu” nie po 
trafiła bezzwłocznie zorga­
nizować zastępstwa.

Otóż rozmowy, o których 
wyżej, nie są zbyt ciekawe. 
Padają słowa obrony. Ni­
czym zaklęciami, miotają 
nasi adwersarze limitami, 
kosztami, brakiem ludzi, o- 
bowiązującymi planami, od 
górnymi wskaźnikami, za­
kazami. Nie mówią tylko o 
tym, że nigdy nikt nie za­
kazał im. konstruktywnie 
myśleć. Mianowicie — j a k 
można by mi m o wszy 
stko problem roz­
wiązać.

Już wiem, jaka będzie 
reakcja ze strony zaintere 
sowanych: — Jakeś pan.ta- 
ki mądry, to zaradź pan 
sam.

Otóż stanowczo sprzeci­
wiam się takiemu stawia­
niu sprawy, pachnącym de­
magogia na milę. Przepra­
szam — ja jestem tylko 
człowiekiem pióra starają­
cym się władać nim na uży 
tek społeczny. A rzeczą lu­
dzi, zarzadzajacych gastro­
nomią. placówkami poczto­
wymi, kinematografią, 
bądź kioskami jest — za 
społeczne pieniądze 
jakie płyną do ich kieszeni 
— szukać i znajdować naj­
lepsze rozwiązania, wycho­
dzące najdalej naprzeciw 
społecznym potrze­
bom.

Jak? Tego im ani VII Ple 
num KC, ani żadne nastę­
pne nie podpowie — jeśli 
sami nie podejmą energicz­
niej praktycznych prób u- 
lepszania codziennej robo­
ty. A sprawa czasami jest 
prosta. Jak w Katowicach. 
Jedna szalona noc...

PIOTR ZYCKI



■■nimmi mm mnin h jum m ji mym nwmi ■ inuwmi—
DO WIADOMOŚCI
ODBIORCOM ENERGII CIEPLNEJ!

Niniejszym podaje się do wiadomości, 
że z dniem 1. I. 1967 r. zostało powołane

Miejskie Przedsiębiorstwo
Energetyki Cieplnej w Poznaniu 
z siedzibą przy ul. Bułgarskiej nr 67/85, 
telefon 670-077 do 79.

Przedsiębiorstwo powstało w wyniku zarzą­
dzenia Prezydium Rady Narodowej m. Pozna­
nia nr 242/16/66 z dnia 1. VII. 1966 r. i przejęło 
działalność dotychczasowych Zakładów Ciepl­
nych przy Dzielnicowych Zarządach Budynków 
Mieszkalnych.

Jednocześnie podaje się, że Dyrektor Przed­
siębiorstwa przyjmuje w sprawie skarg i zaża­
leń, w każdy poniedziałek od godziny 15 —16.

M2135

Pracownicy poszukiwani
Kierownictwo Szkoły Podstawowej Nr 43 w Poznaniu 
— zatrudni natychmiast
— KIEROWNIKA d/s administracyjno - gospodar­

czych.
Zgłoszenia kierować do Kancelarii Szkoły, ul. Sta- 
lingradzka 32/40.  44368g 
Zakłady Zbożowo - Młynarskie JPZZ” w Szamotu­
łach, ul. Dworcowa 17 — zatrudnią zaraz 
— PRACOWNIKA na stanowisko rewidenta zakła­

dowego.
Wymagane wyższe wykształcenie ekonomiczne 

i 2 lata praktyki lub średnie ekonomiczne i 4 lata 
praktyki w danej specjalności.

Wysokość poborów do omówienia na miejscu.
KI 490

Zarzad Aptek Województwa Poznańskiego i m. Poz­
nania w Poznaniu, zatrudni spiesznie mgr. farm, na 
Stanowisko Kierownika Apteki w Dobraj pow. Turek. 
Małżeństwo farmaceutyczne mile widziane, ewent. 
mer farmacji i techn. farm.

Mieszkanie 2-pok. z kuchnia przy aptece.
Anteka obieta dodatkiem terenowym Zgłoszenia 

należy kierować do Zarzadu Aptek Wojew. Poz­
nańskiego i m. Poznania w Poznaniu ul. Bułgarska 
59'61. K1946
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr 2 Poznań, 
ul. Strzelecka 2 — przyjmie zaraz pracowników: _

na stanowisko KIEROWNIKA sam. komórki d's 
BHP — wymagane wykształcenie wyższe lub śred­
nie techniczne z co naimniei 3-letnia praktyka.

Wynagrodzenie wg Układu Zbiorowego Pracy w 
Budownictwie.

Zgłoszenia należy kierować do PPB nr 2 Poznań, 
ul. Strzelecka 2 — II’ o. pok. 314,  
Państwowe Gospodarstwo Rolne Sokołowo Budzyń­
skie pow. Chodzież zatrudni KIEROWNIKA gospo­
darstwa. ZOOTECHNIKA na przedsiębiorstwa (wy­
kształcenie wvż$ze lub średnie) starszego OBORO­
WEGO. OPOROWYCH. TRAKTORZYSTÓW ROBOT­
NIKÓW do’ brvgadv potowej. Wynagrodzenie w'g 
UZP w Rolnictwie do uzgodnienia.2723o
Kopalnia Węgla Kamiennego „Miechowice” w Byto­
miu 8 — przyjmie do pracy

kwalifikowanego DYRYGENTA ORKIESTRY DĘ­
TEJ, który pełniłby również obowiązki instruk­
tora zespołu estradowego w Zakładowym Domu 
Kultury n. kopalni.

Reflektuje sie na kandydata posiadającego pełne 
przygotowanie do pełnienia tych funkcji.

Warunki pracy, płacy oraz ewent. mieszkania do 
omówienia na miejscu. K2136
Dyrekcja Państwowego Szpitala dla Nerwowo i Psy­
chicznie Chorych w Ciborzu pow. Świebodzin woj. 
Zielona Góra zatrudni zaraz:
4 LEKARZY MEDYCYNY z możliwością specjaliza­

cji do I’ * Tl* z zakresu psychiatrii i neurologii,
2 LABORANTÓW analitycznych
1 LABORANTA rtg.
1 TECHNIKA farmacji.

Zapewnia sie mieszkanie rodzinne.
Oferty należy kierować pod adresem Dyrekcji Szpi­
tala^K2182 
Poszukuje na stałą i samodzielną pracę zaraz

KRAWCOWĄ - MISTRZYNIĘ ze znajomością kro­
ju konfekcji lekkiej, damskiej i dziecięcej, do 
prowadzenia punktu usługowego w Poznaniu.

Zgłoszenia osobiste w godzinach od 8—14 — Poznań, 
ui. Szewska 1 7._________________ ____ ____________ JK2436
Poznańska Fabryka Meszyn i Aparatów Przemysłu 
Spożywczego w Poznaniu, ul. Wegliniecka 7/9 (dojazd 
tramwajem linii nr 3 i 13) — zatrudni zaraz: 
— INŻYNIERÓW MECHANIKÓW na stanowiska st. 

weryfikatora i kierownika Izby Pomiarów,
— INŻYNIERA ELEKTRYKA na stanowisko Z-cy gł. 

mechanika
— Ślusarzy, tokarzy i trasera.

Płace w systemie akordowym.
Oferty należy składać w Dziale Kadr i Szkolenia 

pod w/w adresem.  K2107
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane Nr 2 w Poz­
naniu ul. Strzelecka 2/6 zatrudni zaraz następujących 
pracowników:

— ELEKTRYKÓW 7 gruna BHP względnie bez.
— MISTRZÓW ślusarskich
— CZELADNIKÓW ślusarskich z umiejętnością spa­

wania
— OPERATORÓW na suwnicę.
— OPERATORÓW na snrzet średnŁ
— OPERATORÓW na lokomotvwki spalinowe,
— OPERATORÓW na dźwigi wieżowe.
Praca wyłącznie na terenie m. Poznania. Dla pra­

cowników zamiejscowych PPB gwarantuje miejsca 
w hotelach robotniczych względnie zwrot kosztów do 
jazdów wg obowiązujących przepisów

Zgłoszenia kandydatów przyjmuje Dział Zatrudnie­
nia i Płac — Poznań, ul. Strzelecka 2/6. III piętro. 
pokó< soi. K2000

Praca

Potrzebna rodzina dc roi 
nictwa na deputat, oraz 
mężczyzna z utrzyma­
niem. Mieszkanie zapew­
nione. Warunki do uzgod 
nienia. Mieczysław Fryder 
Nadaw 8. oow. Kościan.

 4012c 
Tokarz, ślusarz, uczeń po 
wyżej lat 16 przyjme. Wy 
nagrodzenie dobre. Zgło­
szenia: Poznań. Sporna 12 
w godz. 16—18. 43619g
Czeladników do wyrobu 
sztucznej biżuterii, przyj- 
mę. Stroiński Poznań. — 
Dolna Wilda 28. 43995g
Pomoc domową na do­
brych warunkach przyj- 
mę od 1 kwietnia. Zgła­
szać się codziennie rano 
cd 8.30—10.30. Poznań. Ra 
cławicka 91. 44065g
Lekarz przyjmie zaraz po 
moc do dziecka. Zgłó- 
szenia po godz. 16. Po­
znań, Matejki 52 m. 3 
_____________________ 44442g 
Emeryt starszy, samotny 
przyjmie gosposię samo­
dzielną. umiejąca dobrze 
gotować, szyć — tylko 
rencistkę. Oferty ..Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
4U6p.

TARTAK PRZEMYSŁU DRZEWNEGO
W ŻAGANIU, woj. zielonogórskie

OFERUJE DO SPRZEDAŻY

ZRZYNY OPAŁOWE
w cenie 146,— zł za 1 m8, oraz 
trociny dla celów przemysłowych 

w cenie 136,— zł za 1 tonę
i dla celów opałowych 35,— zł za 1 tonę.

K2165

99Ju3»SBer^6
POSZUKUJE

PM BSZCZ8I) marasoM
30—50 m! i 100—300 m* 
na terenie Poznania.

Oferty prosimy kierować pod adresem PHD 
„Jubiler” w Poznaniu, pl. Wolności 3, tel. 521-82.

SPÓŁDZIELNIA PRACY „SPEDYTOR” 
w Poznaniu, ul. Dąbrowskiego nr 89

POSZUKUJE

PGMiESZCZEH’A KRYTEGO
na magazyn — o powierzchni 100—300 m3 

w granicach administracyjnych m. Poznania, 
wzgl. w niedalekiej odległości od granic miasta.

Oferty zgłaszać w sekretariacie 
Zarządu Spółdzielni.

M2207

Pomoc domowa dochodzą­
ca ootrzebna, Poznań Cze 
śnikowska 4 m 4 zgłosze­
nia oo godz. 16.00. 43538g
Przyjmę kobiety do pracy 
w ogrodnictwie. Ul. Kroś 
nieńska 1 (Junikowo).

43°94g

Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurkówna 
Poznań. AL Marcinkow­
skiego 2a oarter 4271 tg
Profesorowie przygotują 
uczniów kończących kla­
sę VIII do egzaminów 
wstępnych. Rawicka 108 

______ 43177 e
Udzielam korenetydi. ma 
tematyka, chemia, klasy 7 
do 9 Tel 540-43 43648g

Kupno

Włosy cięte skupuje Za­
kład Fryzjerski „Uroda” 
Poznań. Wrocławska 8 — 
wejście Gołębia).

____________________  42992g
Kupie dzieła Weissenhof- 
fa. Oferty podać tytuł, ce ! 
ne „Prasa" Grunwaldzka .
19 dla 43607g. I

'tałżeństwo przyjmie do- 
•' rstwo lub inną prace 
Poznań lub okolica), wa 

runek mieszkanie. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldz- 
ka 19 dla 43455g._________  
Kióra starsza gospodyni 
poprowadzi samodzielnie 
dom (4 dorosłe osoby) na 
Śląsku? Warunki bardzo 
dobre. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19 dla 
43458g._____________________ 
Kierowca, rencista przyj 
rr.ie prace od 1. IV. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldz­
ka 19 dla 43484g.
Potrzebna gosposia do 
demu lekarza od kwiet­
nia lub wcześniej. Trybu 
nalska 7, boczna Kaszte­
lańskiej. ______ 43506g
Dochodząca pomoc domo­
wa do dwóch małych dzie 
ci przvime na dobrych wa 
runkach. Osiedle Plewi- 
ska ul. Łąkowa 79. 43577g
Warsztat samochodowy 
przv1mie dobrego /blacba- 
rzą wysokim uposażeniem 
oraz uczniów w 2 względ­
nie 3 roku nauki. Oferty 
..Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 43574g.  
Murarza i robotnika bu­
dowlanego na stałe przyj- 
me Zgłoszenia: Poznań. 
Polna 52 m 12. 43569g

4 GŁOS WIELKOPOLSKI A
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Wózki dziecięce. wielki 
wybór oraz materace — 
wszelkie rozmiary poleca 
Brzozowska Poznań. Czer 
wonel Armii 10 42«10g
Ynaczki Polski Ludowej, 
czyste i stemplowane — 
wartości 22.000 zł — oka­
zyjnie sprzedam. Oferty 
„Prasa". Grunwaldzka 19 
dla 43176g.________________  
Sprzedam Jawę 350 (ogar) 
stan bardzo dobry. Gnie­
zno. ul. Sienkiewicza 19 
m. 18.43295g
Wytwórnia wózków dzie­
cięcych. poleca duży wy­
bór. Poznań, Kwiatowa 12. 
_____________________ 43870 g 
Samochód Pontiac czar­
ny. 6-osobowy, w dobrym 
stanie, sprzedam. Wrześ­
nia. Staszica 2. tel. 278. 
____________ _______ 44524g 
Oddam drzewo sosnowe 
nadalace sie na szklarnie 
w ilości 20 m3. Adres 
wskaże „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 3318p.
Sprzedam tokarnię, spa­
warkę. dyferencjał. przed 
ni most do „Warszawy”. 
Krzyż. Bieruta 30. 43415g 
Sprzedam silnik samoefto 
dowy „Star” po kapital­
nym remoncie. Adres 
wskaże „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 43428g.
Fortepian tanio sprze­
dam. Adres wskaże „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
43443g._____________________ 
Spawarkę punktową, śwła 
tłokopiarkę. rower, ma­
szynę do pisania sprze­
dam. Marcinkowskiego 26 
m 26. 4345 Ig 
Aparat do spawania (star­
szy typ) z palnikami, 
gwintownicę, cynę, tanio 
sprzedam. Dąbrowskiego 
261 m. 2.43466g
Sprzedam motocykl Pan- 
nonia w bardzo dobrym 
stanie, ul. Albańska 193 
działki. Zgłoszenia w nie­
dzielę.43471g 
„Trabanta” 600 stan bar­
dzo dobry, zamienię na 
..Trabanta” 601. Wartość 

’ nolazdów do uzgodnienia
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 43573g.

Sprzedam motocykl Pano­
nia. Poznań. Jodłowa 8 
m 4. 43479g
Likwidacja gosp.! Krowa 
z cielęciem, koń 4 letni. 
14 owiec, platforma na 16. 
Poznań. Grunwaldzka 384. 
__________________ 43482g_
Sprzedam Jawę 250. Jac­
kowskiego 52 m 8 po godz. 
16.00 43489g
Sprzedam młoda wysóko- 
cielna krowę. Kil Poznań. 
Rynek Sródecki 5 tel. 
446-59.43499g 
Żyrandol z rogów oraz ro­
gi jelenie sprzedam. Tel. 
502-04 godz. 16.00 — 21.00.
______________ 43500g 
Sprzedam tanio samochód 
DKW technicznie spraw­
ny. ogumienie dobre. Zię­
tek Mosina — Nowe Kro­
sno. ul. Nadleśna 120.
____________________  4351 Ig 
Sypialnie w idealnym sta­
nie spiesznie sprzedam. 
Jerzego 5 m 18._____43528g
Motocykl Junak M10 stan 
bardzo dobry okazyjnie 
sorzedam. Ul. Jesienna 34 
m 1.____ 43536 g
„Studebackera” ciężarowe 
go tłoki kompletne nanew 
ki oraz inne części sprze­
dam. Gniewkowo tel 370. 

______ 43566g 
Sprzedam tanio samochód 
DKW. Poznań. Traugutta 
28 m 5.43564g
Dachówkę cementowa oko 
ło 200 m? sprzedam. Admi 
nistracja Dąbrowskiego 44 
m 4. 43609g

Szukam lokalu na pra­
cownię dziewiarską. Może 
być wspólny, dzielnica 
Stare Miasto. Oferty - 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 43273g;________________
Zamienię 2 pokoje, ku­
chnia. Grodzisk Wlkn na 
1 pokój, kuchnia w Poz­
naniu. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 43604g.
Kupie mały domek jedno­
rodzinny okolicy Pozna­
nia. Zamroczyński Krep- 
sko k/Goleniowa woj.
Szczecin.___________  43578g
Zamienię 3 pokoje, kuch­
nia, w Międzyrzeczu na 
mieszkanie w innym 
mieście. Wiadomość: Gier 
giel. Międzyrzecz. Ogro­
dowa 10. 3204p
Zamienię mieszkanie 3 
pokoje, kuchnia, wysoki 
parter, kwaterunkowe, w 
centrum miasta Kościana 
na podobne lub mniejsze 
w Poznaniu. Może być 
spółdzielcze, kwaterunko 
we. Oferty ..Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 3856p.
Małżeństw’0 członkowie 
spółdzielni poszukuje pu 
stego pokoju. Oferty I 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 44389m,______________
Zamienię mieszkanie dwa | 
pokoje, nowe budownic­
two na równorzędne Ła­
zarz lub Jeżyce. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 43417m.

Sprzedam Octawie Suner 
stan bardzo dobry. Osie­
dle Dębiec. Szczepana 5 m 
109 wieżowiec. 43615g
Sprzedam kopaczkę ciąg­
nikową radziecka. Wła­
dysław Kot, Trudna, po­
wiat Złotów, woj. kosza­
lińskie. 4009g
Motocykl „Junak” w bar 
dzo dobrym stanie sprze­
dam. Poznań. Wojskowa 
23 m. 1, od godz. 16.
 44410g 
„Warszawę” w bardzo do 
brym stanie sprzedam. 
Piaski, ul. Marcina 2. tel. 
Piaski 1. 4008p
Sprzedam w Gnieźnie ) 
działkę zadrzewioną z roz 
noczętą budową i cześcio 
wym materiałem budowla 
nym. Wiadomość: Zbig­
niew Koperski, Modlisze- 
wo. pow. Gniezno, p-ta 
Zdziechowa. 4006p
Pszczoły 15 uli Dadana. 
tanio sprzedam. Gogoliń- 
ski. Albertowsko, p-ta Ka 
kolewo. koło Opalenicy, 
pow. Nowy Tomyśl. 4112p
Sprzedam „Jawę” 175. 
Leszno - Zatorze, Krzvc- 
kiego 12. 4172p
Sprzedam ciągnik „Zetnr” 
K-25. Odorzyński. Ada­
mów, p-ta Golina, pow. 
Konin, stacja Spławie. 
______________________ 4007p 
Sprzedam drzewo dobrej 
jakości nadające się na 
szklarnie ogrodnicze. O- 
ferty „Prasa’K Grun­
waldzka 19 dla 4187p.
Sprzedam nowoczesny 
wózek dziecięcy w bar-^ 
dzo dobrym stanie. Po- 
plińskich 5a m. 14. 

43690g
Sprzedam mało używany 
rower młodzieżowy. O- 
glądać od godz. 14—19 — 
Sienkiewicza 13 m. 2.
_____________________ 43809g 
Sprzedam wózek dziecię­
cy. sypialnie antyk. Po­
znań, Kossaka 12 m. 8.

43892g

Zamienię mieszkanie sa­
modzielne dwupokoiowe. 
na równorzędne z dozor- 
stwem. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 43442m
Panna pracująca poszuku 
je pokoju może być współ 
ny. Oferty „Prasa” Grun­
waldzka i9 dla 43497m.
Reprezentacyjne mieszka­
nie 4-pokojowe (pokoje 73 
m3) świetny rozkład, za­
mienię na mniejsze (poko i 
je — 40 — 50 m?) ładne, 
ładnie położone. Oferty ■ 
„Prasa” Grunwaldzka 19 . 
dla 43468m, j 
Pracująca panią przyjmę

I na ookój — centrum. Pod- 
i noszenie oczek 27 Grudnia ■ 
I 3 lub oferty „Prasa” Grun ! 
waldzka 19 dla 43473m.
Zamienię kawalerkę na 
Grunwaldzie na 2 ookoje 
z kuchnią samodzielne. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 43474m,
Solidnego studenta przyj­
me na wspólny pokój w 
centrum. Oferty ..Prasa”

i Grunwaldzka 19 dla 43555m
■ Zamienię ookój samodziel 
' ny na pokój z kuchnią.
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 43562m.
Pana na pokój przyjmę. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 43567m.
Pokój 25 m? niski parter 
Grunwald wynajme. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 43568m.___________  
Młode małżeństwo (człon-
kowie spółdzielni mieszka 
nioweD ooszukula ookoiu. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 43583m.
Mieszkanie 2-uokojowe 50 
m^ nowe budownictwo za­
mienię na 3-pokojowe. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 43598m.
Samodzielne 2 nokoje. ku­
chnia. łazienka. II Dtr., 
słoneczne, frontowe, po­
czątek ulicy Dąbrowskie­
go zamienię na mniejszy 
metraż. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 43605m
Młode bezdzietne małżeń­
stwo poszukuje pokoju. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 43620m.
Młody, pracufący pan po­
szukuje pokoju z osob­
nym wejściem. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 43625m._______________  
Zamienię piękny pokój 22 
m2 z używaniem przyna­
leżności, śródmieście, na 
pokój z kuchnią samo- 
dzielne. 43696m 
Poszukuję pokoju wyłą­
czonego, w śródmieściu, 
członek spółdzielni miesz 
kaniowej, ewent. odstąpię 
mieszkanie spółdzielcze. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 43727m.

Nieruchomości

RADIOODBIORNIKI
TURYSTYCZNE

MOŻNA NABYĆ 
NA WYJĄTKOWO 
DOGODNYCH 
WARUNKACH 
RATALNYCH 
POPRZEZ „ORS"

PRZY ZBIOROWYM 
ZAKUPIE
(5 odbiorników na jeden 
czek limitowany „ORS”) 
RATA 40—50 złotych

wys. wpłaty
typ cena wys. raty wraz z

koszt. „ORS”

SYLWIA 1.000 zł 40 zł 154 zł
MINOR 1.250 zł 50 zł 193 zł
ARA 1.250 zł 50 zł 193 zł
GULIWER 1.450 zł 55 zł 220 zł
KROKUS 1.600 zł 60 zł 247 zł

ZBIOROWĄ SPRZEDAŻ ODBIORNIKÓW TURYSTYCZ­
NYCH ORGANIZUJĄ ZAKŁADY USŁUG RADIOTECH­
NICZNYCH i TELEWIZYJNYCH POPRZEZ ZAKŁADY 
PRACY i INSTYTUCJE.

Szczegółowych informacji udzielają 
oraz zgłoszenia przyjmują
Dyrekcje Wojewódzkich Oddziałów „ZURT” 
oraz sklepy „ZURT”.

K2249

Willa dwurodzinna, ga­
raż. wyłączona, mieszka­
nie komfortowe przy tram 
waju. Grunwald, ładny o- 
gród, piękne położenie 
handlowe dla ogrodnika, 
sprzeda właściciel. Cena 
700 tys. zł. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
44314g.____________________
Dom jednorodzinny, trzy 
morgi ziemi powiat O- 
strów sprzedam. Jan Do­
mański Krotoszyn. Świer­
czewskiego^43437g 
Sprzedam działkę 1000 m3 
zadrzewiona, opłotowana. 
Informacje: Gniezno ul. 
Michała 20 m 4. 43453g
W Puszczykowie, blisko 
dworca, przy orzystanku 
autobusowym, sprzedam 
nieruchomość 2.600 ma z 
domkiem jednorodzin­
nym. zamieszkałym. Cena 
okazyjna 130 tys. zł. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 43572g._______ _____
Sprzedam parcelę 1250 ma 
Osiedle Plewiska. z pla­
nem zabudowy domu bliż 
niaczego blisko tramwaju. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 43545g.
Sprzedam 2 ha ziemi w 
Plewiskach k/Poznania 
Adres wakaże „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 43594g.
Okazyjnie sorzedam 6 hek 
tarowe gospodarstwo na­
dające sie na hodowlę. 
Bruździński Duszniki 
Wlkp. pow. Szamotuły.

________ 43592g
Dom mieszkalny zabudo­
waniem gospodarczym 1 
ha ziemi sprzedam. Sza­
frański Feliks. Dopiewo
Osiedle 21 pow. Poznań. 
______________ __ 53584? 
Sprzedam działkę budo­
wlaną 1.289 m3 w Piątko- 
wie. Teresa Nowicka. Bog 
danowo, pow. Oborniki. 
________________ 3608p

Pilnie sprzedam gospodar 
stwo własne 13,35 ha ob­
siane, inwentarz żywy, i 
martwy. Anna Paizert. 
Mszczyczyn, p-ta Dolsk, 
pow. Śrem. 4114p
Sprzedam pilnie gospo­
darstwo 1,5 ha ziemi z 
budynkami, zelektryfiko­
wane. szkoła 8-klasowa i 
PKS na miejscu. Ryżle- 
wicz. Tarnowo, p-ta Ra­
koniewice, pow. Wolsz­
tyn.  4013p
Działka 3.155 m3 zagospo­
darowana z domkiem let 
nim, niedaleko granicy 
Poznania, teren zelektry­
fikowany, dobra komuni­
kacja. sprzeda właściciel. 
Informacje: Poznań. Ga- 
jowa 4 m. 7, tel. 431-02 od 
godz. 16—19. 43432g
Wilłę (wolnym mieszka­
niem), ogrodem, blisko 
tramwaju — korzystnie 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
44333g.____________________  
Prywatne gospodarstwo 5 
ha ornej ziemi. 13 ha la­
su. budynkami, inwenta­
rzem sprzedam. /Matlak, 
Przyborówko. p^ta Fał­
kowo, pow. Gniezno.
______  _ 4113p 
Puszczykówko sorzedam 
parcele opłotowana zago- 
spodarowaria 2100 m3 wo­
da. światło? Otarty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla
43634g.} ■
Wezme w dzierżawę ogród, 
owocowy. altJną. uzbro* 
jony, może być zaniedba 
ny doprowadzę do kultu­
ry. Oferty ..Prasa” Grun- 
waldzka 19 dla 43636g.
Sprzedam gospodarstwo 
2.50 ha okolica Poznania. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 43640g.

Przetargi

1

Zakład Energetyczny Poznań - Miasto w Poznaniu, ul. 
Nowowiejskiego nr 10 — ogłasza PRZETARG NIEO­
GRANICZONY na sprzedaż SAMOCHODU OSOBO­
WEGO marki „Warszawa” M-20.

Cena wywoławcza wynosi 24.000 zł.
Przetarg odbędzie się 10 kwietnia br. o godz. 10 

w Poznaniu, przy ul. Energetycznej (Elektrownia), 
gdzie można oglądać w/w samochód w dniach 7—8. 
IV. 1967 r. w godz. od 12—13.

Przystępujący do przetargu zobowiązani są wpła­
cić do dnia 8. IV. 1967 r. wadium w wysokości 10 
proc, ceny wywoławczej w kasie Zakładu w Pozna­
niu, ul. Nowowiejskiego 10.

Warunki uczestnictwa w przetargu ogłoszone są 
w Monitorze Polskim nr 4/66, poz. 32.

Zastrzegamy sobie prawo odwołania przetargu bez 
podania przyczyny. M2351
Rzemieślnicza Spółdzielnia Pracy Stolarzy w Swa­
rzędzu, ul. Wiankowa nr 3 — ogłasza PRZETARG 
NIEOGRANICZONY na wykonanie PRZEBUDOWY 
HALI MASZYN według posiadanej dokumentacji — 
w okresie letnim (czerwiec — lipiec).

Bliższe informacje uzyskać można w biurze tech­
nicznym spółdzielni.

Oferty mogą składać przedsiębiorstwa państwowe, 
spółdzielcze i prywatne w terminie do 15 kwietnia 
1967 r.

Zastrzegamy sobie dowolny wybór oferenta i unie­
ważnienie przetargu bez podania przyczyn. K1995 
Rolnicza Spółdzielnia Produkcyjna w Mszczyczynie, 
pow. Śrem, p-ta Dolsk — ogłasza PRZETARG NIEO­
GRANICZONY na ROZBUDOWĘ i MODERNIZACJĘ 
CHLEWNI ZESPOŁOWĘJ z materiałów inwestora.

W przetargu mogą brać udział jednostki państwo­
we, spółdzielcze i prywatne.

Dokumentacja do wglądu w biurze Spółdzielni.
Oferty składać do dnia 10 kwietnia 1967 r.
Otwarcie ofert nastąpi 12 kwietnia br. o godz. 10.
Zastrzega się prawo dowolnego wyboru oferenta 

lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn. 
__________________ K2131 
Spółdzielnia Inwalidów „Wielkopolanka” w Grodzi­
sku Wlkp., ul. Przemysłowa 12/14 — ogłasza PRZE­
TARG na wykonanie robót studniarskich polegają­
cych na:
1. wyciągnięciu rur z istniejącego otworu wiertni­

czego o głębokości ca 80 mb.
2. zabudowanie filtra i rur eksploatacyjnych
3. montaż pompy głębinowej.

Do przetargu zapraszamy przedsiębiorstwa pań­
stwowe, spółdzielcze oraz prywatne.

Termin wykonania prac do dnia 30. IV. 1967 r.
Komisyjne otwarcie kopert nastąpi w terminie 

10 dni od daty ukazania się niniejszego ogłoszenia.
K2301

Zakłady Mięsne w Janowcu Wlkp., ul. Kościuszki 
nr 33/34 — ZAPRASZAJĄ do SKŁADANIA OFERT na 
wykonanie remontu sprężarki amoniakalnej typu 
„Haubold” o wydajności 120.000 kcal, w zakresie: 
— Szlifowanie maszynowe wału korbowego. .
— Odlewanie, obróbka i pasowanie panewek łożysK 

głównych wału korbowego.
— Przegląd systemu smarowniczego.
— Przegląd dławicy wraz z wymiana uszczelek..
— Czyszczenie koszulek cylindrowych z kamienia 

kotłowego.
— Montaż i rozruch sprężarki.

Oferty składać mogą w terminie 10 dni od daty 
ukazania sie niniejszego ogłoszenia przedsiębiorstwa 
oaństwowe spółdzielcze i prywatne.

Szczegółowych informacji udziela dział Gł. Mecha­
nika tut. Zakładów tel. 63 codziennie od godz. 7.00 do 
15.00.

Zapraszający zastrzega sobie dowolny wybór ofe­
renta.

Komisyjne otwarcie nastapl trzeciego dnia po 
wie terminu składania ofert.

Zaginął 4 marca pies po- 
lowczyk duży; brązowy, 
białe łaty, ogon lekko za­
kręcony. Ostatnio widzia 
ny w Poznaniu. Znalaz­
cę proszę o zwrot za na­
grodą. Gorazdowski. Pu­
szczykówko, Kopernika 8, 
tel. 134. 44576g

Domek letni z ogrodem, 
Puszczykowo, sprzedam. 
Oferty „Prasa”. Grun­
waldzką re dla 43518g.
Działkę 1300 m3 w Gnieź­
nie, oparkanioną, połowa 
zadrzewiona, nadają/ejsie 
na ogrodnictwo, bpdowl^ 
sprzedam. Oferty ' „Pra- 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
4”M6g.
Sorzedam działkę nieda­
leko Poznania powierzch­
nia 2.941 m! częściowo za 
drzewiona. prawo wolnej 

i budowy. Poważne oferty 
I kierować ..Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 43485g.

Zgubiono czarną aktówkę 
i zawartość 2 klucze, kores 
pondencja i pocztówki 
świąteczne. Znalazca pro 
szonv o zwrot zawartości, 

j Tel. 506-85. 44599g

Różne

Zapraszamy na Bal Sa­
motnych 2 kwietnia 
„Adrii”. Początek, godz. 
17. Bilety z bonami 
zł od osoby do nabycia 
w Biurze Matrymonial­
nym „Małżeństwo”, Bo* 
zńań. Libelta 29. 
15—19.
Emeryt, zdrów.
nie niezależny. P061^ 
wdowę (dzieci mile w 
dziane, miejscowość ooo- 
jetna). Oferty „Prasa 
Grunwaldzka 19 dla

Zguby
Zgubiono tabliczkę reje­
stracyjną motoroweru 
marki „Komar” nr rej. 
PE24-68. Wacław Ciesiel­
ski, Łubnica. 3695p

Garażu w okolicy Rynku 
Jeżyckiego poszukuję. O- 
fertv „Prasa” Grunwald? 
ka 19 dla 43436g.

Pianino do ćwiczeń, wy- 
najmę godzinowo. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 43890g.

szlifowanie cylindrów sa 
-ochodowych motocykle 
wch. wałów korbowych 
‘crabianle tłoków 1 oane 
vek wvkonu1e warsztat 
'eznań. Grodziska 24 nrzv

Świerczewskiego. 43441g

Kawaler rolnik 
charakteru, bez Pj1*0?^ 
posiadający
na panią dobrego charaK- 
teru może być z d - 
kiem Dosiadajaca go P 
darstwo rolne. Cel m 
monialny. Oferty ..Prasa 
Grunwaldzka 19 dla 436z/g- 
Rozwiedziona lat 35. tech­
nik (dziesięcioletnia có­
reczka) nożna kulturalne­
go nana na stanowisku 
(chetnle pedagoga). Wiek. 
obojętny. Cel matrym - 
nialny. Oferty -Pra?a 
Grunwaldzka 19 dla 4367żg.
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• Sekcja Sportowa Pałacu Kul­
tury w Poznaniu organizuje tur­
niej drużynowy piłki siatkowej 
dla niezrzeszonych, w którym 
może wziąć udział młodzież do 
lat 17 (do rocznika 1950 włącznie). 
Zgłoszenia przyjmuje do dnia 3 
kwietnia Sekcja Uczestnictwa w 
Pałacu Kultury, pokój 51.

• DKKFiT Poznań — Jeżyce or­
ganizuje w kwietniu indywidual­
ne mistrzostwa dzielnicy w teni­
sie stołowym dla niezrzeszonych, 
kobiet 1 mężczyzn. Zgłoszenia do 
10 kwietnia przyjmuje sekreta­
riat, ul. Słowackiego 22, pok. 33.

Tu Wiedeń!

ZSfłi mistrzem świata
Wczorajsze spotkanie dwóch hokejowych potęg świata ZSRR — 

Kanada zakończyło się zwycięstwem zawodników radzieckich 2:1 
(0:1, 1:0, 1:0), Tym samym ZSRR zdobył już tytuł mistrza świata, 
chociaż ma do rozegrania jeszcze jeden mecz z CSRS.

Mecz Polska — Włochy obserwowało w Donauparkhalle zaledwie 
około 200 widzów. Wygrali Polacy 2:0.

polska drużyna miała niespo­
dziewanie duże trudności w me­
czu z Włochami. Polacy przez cały 
mecz mieli zdecydowaną przewa­
gę, ale nie potrafili wykorzystać 
90 proc, świetnych sytuacji pod­
bramkowych.

Bohaterem spotkania był bram­
karz drużyny włoskiej Gamper, 
który wygrywał wiele pojedyn­
ków z polskimi napastnikami brc 
niąc doprawdy znakomicie. W 
polskiej drużynie tym razem naj­
bardziej podobali się obrońcy Gó­
ralczyk i Szlapa. a z napastników 
K. Fonfara i Manowski.

A oto pozostałe wyniki:

GRUPA „A”
Czechosłowacja — Szwecja 5:5

Tabela grupy „A”:
1. ZSRR 12:0 54—7
2. Kanada 9:3 28—9
3. CSRS 8:4 27—14
4. Szwecja 7:5 25—22
5. USA 5:7 12—20
6. Finlandia 3:9 9—23

Puchar Pclskf
Gwardia W-wa — Odra Opole 0:1 
Ruch Chorzów — Wisła Krak. 0:1 
Raków Częstochowa — Garbarnia 

Kraków 1:1
W normalnym czasie wynik był 

1:1. Dopiero rzuty karne wyeli­
minowały zespół krakowski z dal 
szych walk. Mecz GKS Katowice 
— Zagłębie Sosnowiec odbędzie 
się w terminie późniejszym.

Piłka nożna

Lech zdobył puchar
Po raz czwarty najlepsze zespoły piłkarskie m. Poznania stanęły 

do turnieju o puchar Przewodniczącego RN m. Poznania. Spotka­
nia te są corocznie z wielkim zainteresowaniem śledzone przez ki­
biców tej dyscypliny. W ciągu dwóch świątecznych dni pojedynki 
na stadionie na Golęcinie oraz na Dębcu oglądało kilkanaście ty­
sięcy widzów.

Do zawodów wystąpiły zespoły 
Olimpii, Lecha, Warty i Polonii. 
Regulamin upoważniał kierownic­
twa klubów do wystawiania w 
każdym meczu innego składu i w 
razie konieczności zastąpienia 
kontuzjowanych, rezerwowymi.

7. NRD
8. NRF

3:9 
1:11

13—33
8—48

W ostatnim poniedziałkowym
meczu grupy ,,B” Jugosławia zre-
misowała ze Szwajcarią 
(1:2, 2:0. 0:1).

— 3:3

Rumunia — Austria 4:4
A oto tabela grupy „B” po 10

dniach turnieju:
1. Rumunia 10:2 29—15
2. Polska 10:2 25—11
3. Norwegia 8:4 28—17
4. Jugosławia 7:5 26—26
5. Włochy 5:7 19—24
6. Austria 5:7 21—27
7. Węgry 2:10 24—33
8. Szwajcaria 1:11 15—34

Koszykarze
Legii i Śląska we Francji

We Francji goszczą obecnie, na 
sze czołowe zespoły w koszyków 
cc mężczyzn — Legia Warszawa 
i Śląsk Wrocław.

Legia bierze udział w turnieju 
w Antibes. W pierwszym spotka­
niu Polacy pokonali miejscową 
drużynę Antibes — 90:87 (47:38). 
W drugim meczu tego turnieju 
moskiewski zespół CSKA Wygrał 
z Juventud Badalona — 78:68 
136:22).

z Koszykarze Śląska wygrali w 
Vichy gdzie zwyciężyli tamtejszy 
zespół noszący nazwę Joannę 
d’Arc — 77:55.

Skwapliwie z tego skorzystały u- 
czestniczące w turnieju zespoły. 
Np. Warta w decydującym meczu 
o pierwsze miejsce z Lechem wy­
stawiła kilku piłkarzy, rozgrywa­
jących mecze przeważnie w lidze 
okręgowej. Niestety poziom spot­
kań był raczej przeciętny. Brak 
zgrania zespołów. Niezaradność 
napastników w akcjach podbram­
kowych. Korzystniej zaprezento­
wały się formacje defensywne.

W pierwszym dniu drużyny za­
grały wyraźnie ulgowo. Lech z 
trudem, w ostatnich minutach 
zwyciężył Olimpię, której forma 
budzi poważne zastrzeżenia przed 
ostatnimi, decydującymi meczami 
o utrzymanie się w II lidze.

Warta pokonała Polonię 4:0 (3:0). 
Jednak nie zaimponowała. Widocz 
nie mając zwycięstwo w ,,kiesze­
ni” pragnęła oszczędzić siły swo­
ich piłkarzy na mecz finałowy.

W drugim dniu turnieju, w wal 
ce o trzecie miejsce Olimpia zwy­
ciężyła Polonię 4:0. Tylko do 
przerwy piekarze Polonii stawiali 
silniejszy opór gwardzistom. To 
też pierwszą połowę 35-minutowe- 
go meczu (każde spotkanie trwało 
2 x 35 min.) zakończono bezbram- 
kowo.

Z dużym zainteresowaniem o- 
czekiwano pojedynku o trzecie 
miejsce. Lech zdobył puchar dwu­
krotnie. (Raz zdobyła nagrodę O- 
limpia). Czy kolejarze zwyciężą 
po raz trzeci i zdobędą puchar? 
Przez cały czas meczu wyraźną 
inicjatywę miał Lech. Warciarze 
zagrażali rzadko, lecz zawsze groź 
nie. Lechici w linii ataku wyka 
zali wielką indolencję strzałową. 
Mecz zakończył się wynikiem bez 
bramkowym. Dopiero rzuty karne 
miały dać rozstrzygnięcie. Każda 
drużyna miała do wykonania 
pięć rzutów. Piłkarze Warty tylko 
trzy razy strzelili do siatki. Lech 
natomiast cztery razy. Został 
więc zwycięzcą. (x)

Polska-Bulgaria 1:0
W Radomiu odbył się towarzy­

ski mecz międzypaństwowy iu- 
niorów Polska — Bułgaria. Zasłu­
żone zwycięstwo odnieśli Polacv 
1:0 (0:0). Strzelcem bramki w 78 
min. był Białas.

Zwycięstwa rugbistów 
Posnanii i Polonii

Rugbiści Posnanii zainauguro­
wali uroczystość 60-lecia swego 
klubu spotkaniem towarzyskim z 
reprezentacją Kopenhagi. Mecz z 
Duńczykami, w których barwach 
wystąpili również zawodnicy 
szkoccy i autralijscy wygrała Pos 
nania 24:3 (16:0). Gospodarze za­
prezentowali się we wszystkich 
liniach korzystnie.

Najwięcej punktów, po 6 dla 
Posnanii zdobyli Bartkowiak 
i Owsiany.

W drugim meczu Polonia, po 
wyrównanej walce pokonała goś­
ci 8:6 (0:0). Tym razem zespół 
Kopenhagi wypadł znacznie le­
piej. Punkty dla Polonii zdobyli: 
Kapałczyński i Król. W zespole 
gości najlepiej grali Szkoci Mike- 
Galle i Reid oraz Australijczyk 
Timma Ryan. (x)

Rękopisem,
Puchar PKO1 w hokeju na lo­

dzie zdobyli reprezentanci Górni­
ka Murcki, którzy w finale poko­
nali Baildon Katowice 4:3. W me­
czu o trzecie miejsce zespół Pod­
hala Nowy Targ wygrał z Naprzo­
dem Janów 6:2.

Na skoczni narciarskiej w Pla- 
nicy rozegrano międzynarodowy 
konkurs, w którym startowali rów 
nież reprezentanci Polski. Kon­
kurs wygrał Austriak Bachler z 
notą 211,5 pkt. (skoki 84 i 90,5 m). 
Najlepszy z Polaków — Wala był 
17 z notą 167,1 pkt, (74,5 i 78).

Na rozgrywanych w Teheranie 
szermierczych mistrzostwach świa 
ta juniorów kolejnym turniejem 
był pojedynek florecistek. Dwa 
pierwsze miejsca zajęły zawodnicz 
ki radzieckie Kondratiewa i No- 
wikowa. W finale walczyła Polka 
Halina Balonówna. Wygrała tyl­
ko jedną walkę i zajęła ostatecz­
nie szóste miejsce.

Piłkarska reprezentacja Węgier 
juniorów wywalczyła awans do 
rozgrywek w turnieju UEFA w 
Turcji. W rewanżowym meczu w 
Pradze Węgrzy pokonali CSRS 3:0.

Na krytym basenie w Cluj w 
skokach z trampoliny w konku­
rencji kobiet Elżbieta Werniuk za 
jęła trzecie miejsce za Ingrid Kra 
mer (NRD) i Melanią Treistaru 
(Rumunia).

W dalszym ciągu międzynarodo­
wego turnieju strefowego przed 
szachowymi mistrzostwami świa­
ta, który odbywa się w Halle 
(NRD) rozegrano spotkania szó­
stej rundy. Polak Pietrusiak wal­
czył z Finem Havansi. Pojedynek 
został odłożony.

10

Turniej piłkarski o 
puchar przewodni­
czącego Prezydium 
RN Poznania. Aiak 
Warty często gościł 
pod bramką Polonii, 
o czym świadczy 
końcowy rezultat. 

4:0.

Bramkarz Olimpii w 
opałach po strzale 
napastnika Lecha. 
Tym razem jednak 
interwencja okazała 

się skuteczna.

naszym obiektywie

9ruiyna Posnanii (w 
białych kostiumach) 
podczas ataku repre 
zentanłów Kopenha­
gi w międzynarodo­
wym meczu rugby.

Familijne zdjęcie po meczu reprezentacji Kopenhagi 1 Poznania 
w rugby.

Fot. (4) — K. Przychodzki

BaraasraorasKrasnES

W dniu 25 marca 1967 r.. opatrzony Sakra- 
mentami św., zmarł do długiej chorobie nasz 
najdroższy mąż. ojciec, teść, dziadek i brat, śp.

Henryk Krajewski
Pogrzeb odbędzie sie w środę, 29 bm. o godz. 

10.30 na cmentarzu górczyńskim.
W głębokim smutku pogrążone 

ZONA. DZIECI, SIOSTRA i WNUCZKI 
Poznań. Gdynia.

Dnia 25 marca 1967 r. po długich i ciężkich 
cierpieniach, zmarł, opatrzony Sakramentami 
św., w wieku lat 55. mój najdroższy mąż. oj­
ciec, syn, brat, szwagier i wujek, śp.

Władysław Apeli
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 29 bm 

o godz. 13 na cmentarzu regionalnym na Głów­
nej - Miłostowo.

W głębokim smutku pogrążona
ZONA z RODZINA

Poznań. Słupecka 14 m. 1. 44622?

Akordeon czeski 80-baso- 
wy tanio sprzedam. Ofer­
ty ..Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 43665g.

44631?

W dniu 24 marca 1967 r zmarł nagle nasz dłu-
goletni, zasłużony współpracownik 
kolega

drogi

Józef Naskrąt

+
Dnia 25 marca 1967 r. zmarła w wieku lat 71. 

opatrzona Sakramentami św., nasza najdroższa 
matka, teściowa 1 babcia, śp.

Pogrzeb 
ca 1967 r. 
kowie.

st. asystent laboratorium
odbędzie się we wtorek, dnia 28 mar- 
o godz. 11.50 na cmentarzu na Juni-

Rodzinie Zmarłego 
WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA 

składa 
INSPEKCJA ZBOŻOWA 

DELEGATURA WOJEWÓDZKA W POZNANIU 
446132

Pelagia Malak
z d. Walachowska

Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby na 
cmentarz paraf, w Oborzyskach Starych odbę­
dzie się w środę. 29 bm. o godz. 10,

o czym zawiadamia stroskana
RODZINA

Jasień, pow. Kościan. 44626?

W dniu 24 marca 1967 r. zmarła do długich 
ciężkich cierpieniach, nasza ukochana matka 
babcia, śd.

Dnia 24 marca 1967 
mentami św., nasz 
brat, teść i dziadek

r. zmarł, opatrzony Sakra- 
najdroższy ojciec, drogi

Helena Zardecka Franciszek Promiński
b odbędzie się we wtorek, dnia 28 bm. 
10.45 z kaplicy cmentarnej na Juniko-

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 29 bm. 
o godz. 11 z kaplicy cmentarnej pr-y ulicy Blu-
szczowej.

Warszawa.

O tym zawiadamia 
w ciężkim smutku pogrążona

RODZINA
Poznań, Poplińskich 4 m. 1.

W smutku pogrążona 
RODZINA

446?.4g

44615g

Potrzebna pomoc domowa 
na dobrych warunkach. 
Żabikowo ul. Szkolna 8.

___________________ 43633g
Przvjmę ucznia w zawn-

Piec kuchenny 
Drawie nowe 
sorzedam. Tel.
godz. 15.00.

węglowy, 
akwarium
438-15 do

43621g

dzie ślusarsko kowal-
skim (naichetniei z oro-
windi). Poznań Staro-
łeka orzv doworcu ul Or-

Sprzedam wózek 2łeboki 
nowoczesny w dobrym 
stanie. Poznań, ul. Gór- 
czyńska 31B m 5. 436222

Sprzedam oowózkę z u- 
uprzeża w dobrym stanie. 
Edmund Jakubiak. Twar 
dowo Dow. Poznań stacja 
kolejowa Strykowo.

436662
„Sprzedam motocykl ..Ju­
nak” cena 10.000 zł. Wal-

lat 17 43635g
Przvime uczennice do kra 
wiectwa damskiego Poz­
nań Senatorska 10 m 2.
_____________________ 43651g
Nauczycielka emerytka 
Doszukuje Dania szylaca 
oc domach. Knapowskie-

Pustaki żużlowe i betono­
we sorzedam. Adres wska 
że ..Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 436292.

kowiak Franciszek. Mo-
drze ul. Kościuszki 2 onw.
Poznań”. 43667g

go 9 m. 3. 43712g
Przyjme oanienki po kur
sie szycia do 
bieliźniarskiel.
Stary Rynek 50

pracowni 
Poznań.

m. 3.
43734g

Uwaąa wodniacyl kunie 
łódź do motoru przyczep­
nego .Moskwa 250” Ofer­
ty: Bytom tel. 81-02-06.

436422

Sprzedam 4 białe piece i 
kuchnie. Czernielewska 6. 
Osiedle Warszawskie.

43639g
Sprzedam silnik do kala- 
ka 125 cm*. Oferty: Bytom

Nowa szafę do garderoby 
SDrzedam. Owsiana 30 m 5
od godz. 16.30. 43681g
Sprzedam okazyinie wó­
zek głęboki, gitarę wzmac 
niacz 1.500.—. Szymański
Czesława 19. 43688g

Tel. 81-02-06. 43643g
Samochód Fiat 600 stan do 
bry sprzedam. Tel. 540-43
po godz. 16.00. 43649g

Sprzedam samochód ..Mi­
krus”. Poznań, ul. Jugo­
słowiańska 15. po godz. 
17. 43713g

Sorzedam Skodę — Octa- 
wie pierwszy właściciel. 
Poznań Wolsztyńska 8a.

Fortepian „Sommerfeld” 
(Bebi) sprzedam. Wągro­
wiec, ul. Czerwonej Ar-

tel. 672-954 43662g mii 4. • 43722g

Sprzedam Syrene 101. Ofer 
tv Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 436782.

Dnia 25 marca 1967 r., zmarł po długiej cho­
robie nasz kochany mąż i tatuś, przeżywszy 
lat 30.

Karol Pawlak
Pogrzeb odbędzie się dnia 29 marca br. o go­

dzinie 14.15 na cmentarzu na Junikowie.
O bolesnej stracie zawiadamia 
ZONA z SYNKIEM i RODZINĄ

Poznań. Jaworowa 96c m. 15. 44628g

Sprzedam ,,Mercedes 170”. 
Wiadomość: tel. 425-75.
_____________________ 43753g
Przyjmuję zamówienia 
na pustaki żużlo- i żwi- 
ro-netanowe i dachówkę. 
Poznań-Fabianowo. ulica 
Kowalewicka 47b. 43768g

Samochód P-70 w do­
brym stanie sprzedam. 
Nodybski. Wągrowiec, ul. 
Czerwonel Armii 4.

43723g
Urządzenie sklepu i za­
plecza drogerii — tanio 
sorzedam. Ranus. Poznań. 
Grottgera 7 m. 5. 437662

Gospodarstwo 12 ha łąka, 
woda, budynki doksonałe 
zelektryfikowane, hydro­
for 1 inwentarzem lub bez 
18 km od Poznania powód 
starość sorzedam. Oferty 
.Prasa” Grunwaldzka 19 

dla 436442.________________  
Sprzedam parcele blisko 
pętli tramwajowej Juni- 
kowo z prawem zabudo­
wania. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 
43697g._____________________ 
Sprzedam gospodarstwo 
koło Mosiny. Władysław 
Czarnecki. Drużyra 102. 
pow. Śrem, p-ta Pecno.

____ 43701g 
Sprzedam działki budo­
wlane Ostrów Wiko.. Za­
ch a rzew, Głowackiego 4. 
Waleria Walczak.

 31488 Ostr.
Sprzedam domek jedno­
rodzinny (wolne mieszka­
nie pomieszczenie na za­
kład rzemieślniczy lub 
handlowy) cena 130.000 zł. 
Kępno. Czerwonej Armii
57. K2305

53TOWI

W dniu 24 marca 1967 r., zmarł mój kochany 
mąż, ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 85, 
śp.

Stefan Nowak
emeryt PKP

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 28 bm. 
o godz. 10.30 z kaplicy cmentarza na Górczynie.

W głębokim smutku pogrążeni

Dnia 24 marca 1967 r. zmarł nagle mój naj­
droższy mąż, o szlachetnym sercu, nasz uko­
chany ojciec, teść i dziadek, przeżywszy lat 70. 
śp.

Stanisław Borowski
b. kierownik Warsztatów Mech. Rolnictwa, 

odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi 
i Medalem X-lecia PRL.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 29 bm.
13.40 z kaplicy cmentarnej na Juni-o godz. 

kowie.

Dnia 25 marca 1967 r. zmarł nagle, opatrzony 
Sakramentami św., przeżywszy lat 58, mój naj­
droższy mąż i dziadziuś, śp.

Jan Zając
mistrz rzeźnicki

Wyprowadzenie zwłok z kościoła parafialnego 
w Drobninie odbędzie się w środę, 29 bm. o go­
dzinie 11 na cmentarz.

W głębokim smutku pogrążone 
ŻONA, DZIECI i RODZINA 

w. Leszno.

W głębokim smutku pogrążeni 
ZONA, CÓRKI, ZIĘCIOWIE.

446272 I
73.

Mieczysław Skapskt
Hedaguje Kolegium 
redaktora naczelnego).

POZNAM
Grunwaldzka 19

Marian Flelsierowicz (sekretarz reaaKcju. lautu;,, marian riejsierowicz Szumowski. Lesław Tokarski (redaktor naczelny) Telefony’ 6l1-’i łaczv wszystkie
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Im. Marcina Kasprzaka. Poznań, ul. Zwierzyniecka X A - 7

W dniu 22 marca 1967 r. zmarł śp.

Marcin Gorwa
szanowany, zasłużony pracownik Katedry 

Spawalnictwa Politechniki Poznańskiej, 
wychowawca, nauczyciel i przyjaciel młodzieży.

W Jego osobie utraciliśmy niezapomnianego 
i oddanego przyjaciela.

GRONO KOLEGÓW
z Katedry Spawalnictwa Polit. Poznańskiej 

--------- ------------------- 44592? 
■nnim»TnBMMnmnwio « imniiiijiiiumgiMwim

V
Dnia 22 marca 1967 r. zmarł nagle, opatrzony 

Sakramentami św., mój ukochany mąż, ojciec 
teść, dziadek, brat, szwagier i wujek, przeżyw­
szy lat 60, śp.

Ludwik S erakowski - Cegiełka
Pogrzeb odbył sie dnia 26 bm. na cmentarzu 

parafialnym w Grabowie, pow. Ostrzeszów 
o czym zawiadamiają w głębokim smutku 

pogrążeni
ŻONA z SYNAMI, SYNOWA, WNUCZEK

SIOSTRY. BRACIA i RODZINA ’
Warszawa, Seaford USA
Grabów n Prosta Ostrzeszów 44605g

A ^ł.OS WTFT KOPOT5K >
Nr 72 (71.89)
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Słońce: 5.39—18.18 Trudne problemy wildeckiej służby zdrowia
TEATRY

POLSKI — nieczynny; NOWY 
— g. 19 Poznańskie „Kredowe 
koło”; OPERA — g. 19 „Zemsta 
Nietoperza”; OPERETKA — g. 19 
„Bal w operze”; MARCINEK — 
nieczynny;

KINA
KINO DOBRYCH FILMÓW IU- 

ZA — g. 14, 16.30 „Grek Zorba” 
(USA 16 1.), g. 19.30 DKF (seans 
zamkn.); APOLLO — g. 10, 12.30, 
15.30, 18, 20.15 „Niedziela w No­
wym Jorku” (USA 16 1.); BAŁ­
TYK — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 20.15 
„Mocne uderzenie” (poi. 14 lat); 
CZTERNASTKA — g. 10, 12.30, 
15.30, 18, 20.30 „Weekend w Zuyd- 
coot” (franc. 16 1.); GONG — g. 
10, 12, 16, 18, 20 „Strzelby Apa­
czów” (USA 11 1.); GRUNWALD 
— g. 19.30 „Między linami ringu” 
(USA 16 1.); GWIAZDA — g. 10.30 
„Orzeł” (poi. 14 1.), g. 13, 15.30, 
18 „Juana Galio” (meksyk. 16 1.), 
g. 20.15 DKF „Kleks” (seans za­
mknięty); HUTNIK — nieczynne; 
KOSMOS — g. 17 „Grek Zorba” 
(OSA 16 1.), g. 19.30 SDKF; MAL­
TA — g. 16, 18, 20 „Walizka z mi­
lionami” (franc. 14 1.); MINIA­
TURKA — g. 19 „Kwaidan, czyli 
opowieści niesamowite” (jap. 16 
1.); OLIMPIA — g. 10, 12.30, 15 
„Twarz zbiega” (USA 14 1.), g. 
17.30, 20 „Pogarda” (franc. 18 1.); 
OSIEDLE — g. 15.45, 18, 20.15 „Ze­
msta OAS” (franc. 16 1.); PAN- 
CERNIAK — g. 18 „Synowie ma­
gnata” (I i II s .,węg. 14 1.); PA­
ŁACOWE — g. 14, 17. 20 „Długie 
łodzie Wikingów” (ang. 14 lat); 
PRZYJAŹŃ — nieczynne; RIAL- 
TO — g. 10, 12.30 „Trzydzieści 
trzy” (radź. 11 1.), g. 15, 17.30, 20 
„Tragiczne polowanie” (brazyl. 16 
1.); RUSAŁKA (Swarzędz) — nie­
czynne; SCALA — g. 16, 18.15, 
20.30 „Cartouche-zbójca” (franc. 14 
1.); TĘCZA — g. 17, 19.30 „Na tro­
pie policjantów” (ang. 16 lat); 
WARTA — g. 10, 12.30, 15, 17.30. 20 
„Dziewczyna kłamie” (jug. 16 1.); 
WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
nieczynne; WILDA — g. 10, 12.30. 
15, 17.30, 20 „Synowie Wielkiej 
Niedźwiedzicy” (NRD 14 lat); 
WRZOS .(LubońK— g. 18 „Arcy- 
lokaj” (franc. 12 L); WRZOS (Mo­
sina) — nieczynne; ZNICZ (Żabi- 
kowo) — g. 19 „Droga przez 
cmentarz” (radź. 12 1.); FOTO- 
PLA^TIKON — g. 12—21 „Afgani­
stan”.

MHTPA

— nieczynne

WYSTAWY

WOIT (St. Rynek 10) — „Wy­
dawnictwa Folderowe” — g. 9—1? 
(do 30 bm.).

ZPAP (Arsenał) — St. Rynek — 
wystawa Heleny Michałowskiej i 
Teresy Simińskiej-Usarewicz — g. 
10—18 (do 4. IV.).

Klub MPiK (Ratajczaka 39) — 
Rysunki J. Kaliszana g. 10—20.

Pawilon meblowy (Swarzędz, ul. 
Wrzesińska 28) — XIV wystawa 
prac uczniowskich — g. 9 — 17 
(do 2. IV.).

DYŻURY

Szpital Kliniczny im. Pawłowa' 
— interna, chirurgia, okulistyka 
(ul. Garbary 17, tel. 510-21).

Pogotowie Ratunkowe (ul. Cheł­
mońskiego 20) — podstacje: ul. 
Kórnicka 8, Bukowa 1, Ugory 18; 
wypadki uliczne tel. 99; porady 
lekarskie — tel. 637-35; nagłe za­
chorowania w domu — tel. 544-44 
i 544-45.

Ambulatoria (ul. Chełmońskiego 
20) czynne: chirurgiczne II (całą 
dobę), internistyczne (g. 7—23); 
pediatryczne (g. 15—23); stomato­
logiczne (g. 18—7); chirurgiczne 1 
Ul. Kórnicka 8 (całą dobę).

Wojewódzka Stacja PR — (ulica 
Kościuszki 103), telefon 566-66. •

Apteki: Al. Marcinkowskiego 11 
(czynna całą- dobę). Główna 53 i 
Starołęcka 79 (dyżur nocny).

Miejska Lecznica dla Zwierząt, 
ul. Grunwaldzka 248 ,tel. 672-414 
od 8—21 (w nocy nagłe wypadki)

RADIO
WTOREK — PROGRAM I: Fala 

1322 m i UKF 69,74 MHz (do g. 18): 
7.45 „Błękitna sztafeta”; 8.15 To i 
owo rozrywkowe; 8.49 MóAi Tech­
nika; 9 Mel. znad jezior i mórz; 
9.40 Dla przedszkoli; 10 „Zeno 
Cosini” pow.; 10.20 Z twórczości 
baletowej Czajkowskiego i Głazu- 
nowa; 11 Mel. filmowe; 11.49 „Ro­
dzice a dziecko”; 12.10 „Na swoj­
ską nutę”; 12.40 „Więcej, lepiej 
taniej”; 13 Konc. z nagrań Ork. 
„Philharmonia” oraz Ork. Symf. 
Filh.; 14 „Karty z naszych dzie­
jów” 14.30 „Z estrad i scen ope­
rowych sąsiadów; 15.05 Muz- ludo­
wa różnych narodów; 15.30 Bizet; 
I Suita orkiestrowa; 16 Popołud­
nie z młodością”; 18 Nuty nutki 
— poezja i muzyka; 18.45 Kurs j. 
ang.; 19.10 „Spotkanie z Temidą”: 
20.31 „Premiera miesiąca”; 21.35 
Notatnik kulturalny; 21.45 III Sym 
fonia — K. Szymanowski; 22.14 — 
„Listy śpiewające” 22.40 Gra Stu/ 
dio M 2”; 23.15 „Magazyn eol­
skiej Federacji”: 23.40 Sonata D- 
dur na wiolonczele i fortepian: 
0.10 Program nocny z Katowic.
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IX1 ilda jest bardzo specyficznym rejonem naszego mia­
sta. 78000 osób mieszka tu na stosunkowo dużym ob 

szarze z tym, że część skupio :a jest wokół ul. Dzierżyń­
skiego, a reszta na rozległych peryferiach? Stwarza to licz­
ne problemy dla służby zdrowia. Musi ona tak organizo­
wać pracę, aby objąć opieką lekarską wszystkich mieszkań 
ców dzielnicy.
Mocno zróżnicowane roz­

mieszczenie mieszkańców Wil 
dy powoduje, że dzielnica ta 
ma rejony lekarskie, obejmu­
jące swoim zasięgiem tylko 
ponad 2000 osób, ale są i ta­
kie, w których liczba pod­
opiecznych przekracza 5000. 
Rejon przy ul. Rawickiej obej 
muje swym zasięgiem 2500 
mieszkańców. Wydawałoby 
się, że panują tu idealne wa­
runki dla lekarzy i pacjen­
tów. Mały rejon, a co za tym 
idzie niewielka liczba pacjen­
tów, dają lekarzowi możność 
wnikliwego przebadania każ­
dego chorego i postawienia 
właściwej diagnozy.

Niestety, rejon ten obejmuje 
tak duży obszar (głównie domki 
jednorodzinne), że lekarz nie jest 
w stanie załatwić zgłoszonych wi 
zyt, bez pomocy samochodu. Po­
nieważ Miejska Kolumna Trans­
portu Sańitarnego, zobowiązana 
do dostarczenia odpowiedniej 
liczby samochodów, nie zawsze 
może podołać wszystkim zamó­
wieniom, praca lekarzy rejonów 
peryferyjnych napotyka na wiele 
przeszkód. Często lekarz nie mo­
że w ogóle przybyć z wizytą, lub 
przyjeżdża dopiero w późnych go

Piękne zobowiązania 
dzieci Szkoły nr 42
Do różnych zobowiązań, po 

dejmowanych przez społeczeń 
stwo naszego miasta dla ucz­
czenia 50 rocznicy Rewolucji 
Październikowej, przyłączyła 
się ostatnio Szkoła Podstawo 
wa nr 42. Samorząd tej szko­
ły, na zebraniu zarządu 21 
bm., podjął zobowiązanie pod 
hasłem „Dzieci polskie dzie­
ciom wietnamskim”. Ucznio­
wie szkoły postanowili przy­
nosić zeszyty, ołówki, kredki, 
bloki rysunkowe, linijki i in­
ne przybory szkolne.

Ponadto wszystkie dzieci za 
pisały się do Klubu Pancer­
nych przy TV. Klub ten zaj­
muje się wysyłką paczek do 
Wietnamu. Ponieważ szkoła 
liczy 640 uczniów, to licząc 
przeciętnie po 2 zł na jedno 
dziecko realizacja czynu przy 
niesie kwotę około 1300 zł.

Dzieci Szkoły nr 42 wzy­
wają do podejmowania podob 
nych zobowiązań swoich ró­
wieśników z innych szkół Poz 
nania i Wielkopolski, (ad)

Koncert Estrady 
Kameralnej

Poznańskie Towarzystwo Mu­
zyczne im. Wieniawskiego i Pań­
stwowa Filharmonia organizują 29 
br. (środa), o godz. 19.30 w Sali 
Czerwonej Pałacu Działyńskich 
(St. Rynek 78) — koncert kame­
ralny dla uczczenia XXX rocznicy 
śmierci największego po Chopinie 
kompozytora polskiego, Karola 
Szymanowskiego.

Wykonawcami będą: Stefania 
Benk-Kamińska (sopran), Urszula 
Frąckowiak-Broniewska (forte­
pian), Benon Borowiński (skrzyp­
ce) i Franciszek Wożniak (forte­
pian).

W programie utwory Karola 
Szymanowskiego, (na)

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 12.08, 
15, 17.55, 20, 23, 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II — Fala 407 m 
i UKF 66,62 MHz: 8 Po jednej 
piosence; 8.15 Kurs jęz. rosyjskie­
go; 8.35 Polska muz. ludowa; 9 
Z muz. czeskiej; 9.40 Z ; ’cia 
ZSRR; 10.05 Konc. Ork. St. Ra- 
chonia; io.5o „To był wspaniały 
człowiek i świetny żołnierz”; ’1.10 
„W obiektywie nauki”; 11.25 Mu­
zyka operowa; 12.25 Ulubione prze 
boje; 12.50 „Dowódca i przyja­
ciel”; 13 „Czas dobrych gospoda­
rzy”; 13.15 „O stosowaniu wody 
amoniakalnej”; 13.20 Grająca sza­
fa; 13.50 Słuchacze piszą — my 
odpowiadamy; 14 Konc. popołu­
dniowy; 14.30 „Zielone sygnały”; 
14.45 „Błękitna sztafeta”; 15 „Czy 
tamy „Ruch Muzyczny”; 15.30 
Dla dzieci; 16.05 Public, między­
narodowa; 17.25 „Wspomnienia 
starego radiowca”; 17.35 Tańce 
rumuńskie; 17.5o Ostatni rok bu­
dowy; 18.10 „Wieża Babel”; 18.45 
Mel. rozrywk.; 18.50 Uniwersytet 
Radiowy: „Chemia sięga po wła­
dzę”; 19.05 Muz. i Aktualn.; 19.30 
Kalejdoskop kulturalny; 20 Syl­
wetka kompozytora K. Szymanów 
ski; 21.05 Transm. z meczu pił­
karskiego o Puchar Intertoto Za­
głębie (Sosnowiec — Eintracht

Konieczna nowa rejonizacja

dżinach wieczornych, co wywo­
łuje zrozumiałe rozgoryczenie cze 
kających na pomoc pacjentów. 
A że stosunek niektórych osób, 
zamawiających wizytę lekarza, 
jest często niewłaściwy, bywa, że 
lekarz przyjeżdżający w późnych 
godzinach wieczornych zostaje po 
witany bardzo nieparlamentarny­
mi określeniami.

Inne nieco kłopoty mają 
lekarze z rejonów w centrum 
dzielnicy. Tam problemem 
jest znów nadmiar pacjentów 
zgłaszających się do poradni. 
Czasem lekarz musi w ciągu 
4 godzin przyjąć 35—45 pac­
jentów. Jeżeli więc badający 
ma do dyspozycji zaledwie 
5—10 minut na pacjenta, siłą 
rzeczy diagnoza jest bardzo 
powierzchowna. To z kolei 
wywołuje protesty pacjentów, 
którzy chcieliby z lekarzem 
dłużej porozmawiać o swoich 
chrobach, czy być dokładnie 
zbadani. Wpływa to wpraw­
dzie bardzo dodatnio na samo 
poczucie pacjenta, ale jest nie 
możliwie do przeprowadze­
nia przy dużej obecnie licz­
bie zgłaszających się.

Sytuacja pogarsza się w momen 
cie choroby któregoś z lekarzy. 
Wówczas jego koledzy, pracujący 
w innych rejonach, muszą przy­
jąć dodatkową liczbę pacjentów. 
Pieniędzy na zastępstwo jest ma­
ło, a nawet jeżeli znajdą się fun 
dusze to znów trudno poszukać 
lekarza, który przez kilka tygod­
ni mógłby pracować w wolnym 
rejonie. Jeśli godziny przyjęć wy 
znaczone są na popołudnie, to 
udaje się sprawę rozwiązać. Go­
rzej gdy dyżury przypadają na 
godziny ranne. Znalezienie zastęp 
cy w tym okresie jest niemoż­
liwe.

Po długich staraniach załat 
wiono nareszcie na Wildzie 
sprawę aparatów rentgenow­
skich. Kilka dni temu ekipy 
pracowników DPRB zakoń­
czyły adaptację pomieszczeń 
przychodni przy ul. Dzierżyń 
skiego. Aparatura rentgenow­
ska, obecnie montowana, chy 
ba tuż po świętach rozpocz- 
nie swoją pracę. Aparat ma­
łoobrazkowy, chwilowo wsta­
wiony do lokali przychodni 
przy ul. Dzierżyńskiego, czyn 
ny jest od kilkunastu tygod­
ni. Przebadano nim do tej 
pory ponad 15000 osób. Apa­
rat ten przeniesiony zostanie 
do nowej poradni przeciw­
gruźliczej, która ma powstać 
przy ul. Czwartaków.

Ale do prac adaptacyjnych bę­
dzie można przystąpić dopiero po 
wykwaterowaniu ostatniego już 
lokatora' willi przeznaczonej na 
poradnię. Mamy nadzieję, że pra­
ce te uda się zakończyć jeszcze 
w tym roku, bo są na to środki 
(750.000 zł). Brak jednak wyko­
nawcy na dokumentację. Ponie­
waż przychodnia przeciwgruźlicza 
Wildy mieści się teraz w kiep­
skich warunkach lokalowych przy 
pl. Kolegiackim, władze dzielnięo 
we i miejskie chyba pomogą w 
rozwiązaniu wszystkich kłopotów 
dokumentacyjne - budowlanych, 
jakie stoją na przeszkodzie w 
uruchomieniu poradni przy ul. 
Czwartaków.

— NRF); 21.50 Mel. z południa; 22 
Hokejowe Mistrzostwa Świata Pol 
ska — Austria; 22.40 Muz. w hi­
storycznym rozwoju; 23.10 Muz. 
taneczna;

WIADOMOŚCI: 4.30, 5, 5.30, 6.30, 
7.30, 8.30, 10, 12.06, 16, 19, 21, 23.50.

PROGRAM III — UKF 69,74 
MHz: 18.05 Nie wszystko o swin­
gu; 18.25 Głosy, które pamiętamy; 
18.44 „Mariolka i pustelnik”; 19 
Negro Spiritials; 19.25 „Kamień 
i cierpienie”; 19.35 Ork. „Profe- 
sores solistas”; 19.50 Śpiewa Dean 
Martin; 20 Śpiewa zespół „The 
Platters”; 20.10 „Orły i 120 ba­
sów”; 20.20 Bluesy naszych cza­
sów; 20.35 Mikroklimacik — żyjąt­
ka; 21 Turniej płyt i melodii;. 
21.40 „Opowiadanie pogodne”; 21.5o' 
Opera „Porgy and Bess”; ^82.07 
Śpiewa Salvatore Adamo/ 22.15 
„Krwawe gody”; 22.35 „Manuel 
u króla Stasia”; 22.55 „Pieśń o 
Rolandzie”; 23.50 Śpiewa Yves 
Montand.

TELEWIZJA
WTOREK: 10—10.55 — „Anglik 

na kontynencie” — satyryczny 
film ang.; IG — Kino „Ptyś” .la 
dzieci: 1) Kronika, 2) Film „Dis­
neyland”; 16.55 — Wiadomości;

Po wyprowadzeniu z przy­
chodni przy ul. Dzierżyńskie­
go starej aparatury rentge­
nowskiej, będzie tu można 
rozbudować fizykoterapię, 
mieszczącą się obecnie w cias 
nych i ciemnych suterenach. 

_________________________ (st)

Dzisiaj sesja RN 
na temat deglomeracji

Dzisiaj o godz. 10, rozpocz- 
nie obrady XV sesja Rady 
Narodowej Poznania. Radni 
miasta omówią realizację u- 
chwały KERM w sprawie de­
glomeracji oraz sytuację w 
zatrudnieniu.

Obrady sesji toczyć się bę­
dą w sali przy pl. Kolegiac­
kim 17. (na)

Grafika francuska 
w Arsenale

W środę 29 bm. o godz. 18 
w salach Biura Wystaw Arty 
stycznych (Stary Rynek-Ar- 
senał), zostanie otwarta wy­
stawa „Współczesna Grafika 
we Francji”.

W zestawie zobaczymy pra­
ce wielu artystów o świato­
wym nazwisku jak Arp, Gia- 
cometti, Lurcat, Miro, Picas­
so, Soulages, Vasarely, Zad- 
kin i inni. Ekspozycja składa 
się z 215 pozycji, wśród nich 
57 wypożyczonych z Muzeum 
Narodowego w Warszawie, 
Muzeum Pomorskiego w Gdań 
sku i Muzeum Sztuki w Ło­
dzi. Pozostałe dzieła (158) na­
desłano z Francji, (na)

„W „Głosie” z 22 marca wyczy­
tałem w artykuliku pt. „Części 
zamienne” do koszul non iron”, 
że w Kaliszu produkuje się te 
koszule. Wiadomość mnie ucie­
szyła, bo posiadam już taką ko­
szulę, tylko że otrzymałem ją z 
zagranicy. Czytając notatkę, o 
której piszę na wstępie, zastana­
wiam się bardzo, czy kupić ko­
szulę z Kalisza, bo jak wynika z 
treści tej notatki, „trwałość koł­
nierzyków i mankietów jest jed­
nak krótka”. Dalej pisze autor 
notatki, że to jest rzeczą zrozu­
miałą i normalną. Tego już pojąć 
nie mogę, bo posiadam koszulę 
non-iron już 8 lat i kołnierzyki 
i mankiety wyglądają jak nowe, 
pomimo stałego używania. Nie 
chcę po prostu wierzyć, że nasza 
produkcja jest tak kiepska, że ży­
wot jej z góry określić można 
jako krótki.

Na pewno tą notatką nie zro­
biono Kaliszowi reklamy, przeciw 
nie, każdy, kto ją przeczyta, bę­
dzie stronił od kupna takiej ko­
szuli.

Jako stały Wasz czytelnik, u- 
przejmie proszę o wyjaśnienie, bo 
może ja jestem przeczulony na 
tym punkcie?” .

J. Tomski
4

RED.: — Bijemy się w piersi. 
Przepuściliśmy ten niefortunny 
zwrot, który stał się powodem 
słusznego listu do redakcji. Cho­
dziło bowiem wyłącznie o to, że 
przy koszulach non-iron s t o- 

17.05 — Dla dzieci „Zręczne ręce”; 
17.20 — Telekram; 17.30 — —ilm 
krótkometraż.; 17.45 — „Studio
młodych”. — Program IV z I a- 
tysławy i Sofii; 18.30 — „Giełda 
piosenki”; 19 — Panorama Lubu­
ska; 19.20 — Dobranoc i Dziennik; 
20 — „Anglik na kontynencie” — 
satyryczny film ang.; 20.55 — Kro­
nika Kulturalna; 21.15 — Hokejo­
we Mistrzostwa Świata — Polska 
— Austria (II i III tercja).

W przerwie — Dziennik.

ŚRODA: 10—10.50 — „Kocha — 
nie kocha”, cz. II filmu z serii: 
„Dr Kildare”; 14.45 — Hokejowe 
Mistrzostwa Świata Szwecja — Ka­
nada; 16.30 — „Przypominamy ra- 

/dzimy” — „Wychów piskląt”; 16.40 
— „Zupa cebulowa” — z cyklu: 
„Stare gagi”; 16.55 — Wiadomo­
ści; 17.05 — Hokejowe Mistrzo­
stwa Świata CSRS — ZSRR; 19.20 
— ^Dobranoc i dziennik; 20 — „Mie 
szkanie ze znakiem „?”;/20.15 — 
„Kocha — nie kocha" -* film z 
serii: „Dr Kildare”, cz/ II; 21.05 
— Magazyn „Światowid”; 21.35 — 
„Spotkanie z cieniem”, K. Szy­
manowski — w XXX rocznicę 
śmierci kompozytora; 22.20— Dzień 
nik;

Telewizja zastrzega prawo do 
zmian.

Trzy kantaty Bacha
| uź sam pomysł zorganizowania 

w Operze wieczoru kantat J. S. 
Bacha wydał się czymś bardzo od­
ważnym i ryzykownym. Wszakże 
nasi operowicze bazują na reper­
tuarze Verdiego i Pucciniego. Ja­
ka stąd daleka droga do gatunku 
staroklasycznego oratorium! Nie 
ulega wątpliwości, że ciekawiej 
wypadłby w tym wykonaniu wie­
czór, złożony z fragmentów oper 
Glucka, Mozarta, a nawet i Wag­
nera. Gdy już zdecydowano ko­
niecznie realizować arcytrudnego 
Bacha, należało chyba gruntow­
niej przemyśleć zagadnienia sty­
lu, zadbać o specyficzną dla epo­
ki klarowność i precyzję dźwię­
ku, rozwiązać skomplikowane pro 
bierny ornamentyki bachowskiej 
— może przy pomocy jakiegoś 
konsultanta, specjalisty. Zresztą 
Jan Sebastian pozostawił potom­
ności dobre dwie setki kantat. 
Należało wybrać te stosunkowo 
łatwiejsze — dla artystów opero­
wych, a dla ogółu słuchaczy bar­
dziej „chwytliwe”, koniecznie z 
większym udziałem chóru. Dla­
czego (obok „Moniuszkowców”) 
nie wystąpił mieszany chór ope­
rowy, który już niejednokrotnie 
wykazał się świetną umiejętno­
ścią śpiewania polifonicznego (np. 
w „Quo Vadis”)7.

Obie pierwsze kantaty stanowią 
przydługi łańcuch arii solowych 
(dokładnie 31 pozycji wraz z recy- 
tatywami!). Trochę tego za wiele, 
zwłaszcza że koncertowały aż 3 
soprany — więc brak było kon­
trastu. Ratował sytuację okazały- 
głos basowy H. Łukaszka, we 
wstępnej „Kantacie chłopskiej” 
(nr 212), Nietety, partia ta oka­
zała się dla solisty raczej zbyt 
wysoka. Sopran S. Benk nie jest 
jeszcze dostatecznie giętki i ela­
styczny, jak na .wymogi Bacha. 
Orkiestra brzmiała dość chropa­
wo. Tempo cechowały pewną o- 
ciężałość i monotonia. Dyrygował 
M. Szczęsnowski. „Kantata wesel­
na” (nr 210) miała na pewno 
szczęśliwiej dobraną obsadę wo­
kalistów. Lekkie, instrumentalnie 
prowadzone głosy K. Pakulskiej 
i Z. Donat (soprany) odpowiadają 
trafnie charakterowi muzyki ba­
roku, choć i tutaj czuło się krót­
ki termin przygotowania impre­
zy. Tym niemniej szczególnie Do­
nat odniosła rzetelny sukces efek-

Niefortunny 
zwrot

snnkowo najprędzej 
niszczą się kołnierzyki i mankie­
ty. Pierwsze — w przypadku twar 
dego zarostu, drugie — zazwyczaj 
od zegarka na ręce. Naszą notatką 
nie mieliśmy zamiaru psuć opinii 
Zakładów w Kaliszu, których ja­
kość produkcji jest coraz wyższa, 
a trwałość koszul coraz dłuższa. 
Dlatego przepraszamy za nieści­
słe sformułowanie jednego ze 
zdań notatki — zarówno Czytelni­
ka, jak i samego producenta, (c)

I już po świętach!
przed świętami 

prasa centralna 
i wojewódzka, infor­
mując o przygotowa 
niu handlu w zakre­
sie świątecznego za­
opatrzenia naszych 
stołów, zwracała u- 
wagę na spokojny 
przebieg okresu za­
kupów w sklepach. 
Owszem, i u nas za­
obserwowałem po­
dobne zjawisko. Być 
może sytuacja wy­
nikła z lepszego po 
prostu — a przede 
wszystkim wcześniej 
szego niż zwykle — 
zaopatrzenia skle­
pów w świąteczne 
artykuły. Na wiele 
dni przed Wielkano­
cą były w sklepach 
szynki, można było 
kupić drób, owoce 
południowe, rodzyn­
ki czy migdały, nie 
mówiąc o pełnym 
zaopatrzeniu w cu­
kier, mąkę, kawę, 
itp. Odpowiednio 
przygotowały się też 
cukiernie, szeroko re 
klamując sprzedaż 
świątecznego pieczy­
wa 4 przyjmowanie 
zamówień x»a nie.

Aliści nie uwierzę, 
że wstrzemięźliwość 
w zakupach (a ra­
czej niewidoczny 
run na sklepy), wy­
nikała z chęci za­
oszczędzenia grosza 
lub odwrotu od tra­
dycyjnego przełado­
wania świątecznych 
stołów wiktualiami, 
bo w sumie sklepy 
notowały wysokie o- 
broty. Ale ostatecz­
nie mnogość zaku­

pów nie jest równo 
znaczna z łakom­
stwem.

W poszukiwaniu u- 
zasadnienia powyż­
szych wywodów od­
wołałem się wczoraj 
po południu — jako 
że święta miały się 
ku końcowi — do 
statystyki Pogoto­
wia Ratunkowego. I 
o dziwo — nie pierw 
szy już raz — po­
twierdziła fię teza o 
zachowaniu umiar­
kowania w jedzeniu. 
Owszem, zaliczyło 
sobie Pogotowie w 
oba dni wiele we­
zwań, ale — jak się 
okazało — lekarze 
interweniowali nie 
tyiko w przypad­
kach zachorowań 
wątrobowych czy żo 
łądkowych. Przeciw­
nie — mieli sporo 
ambarasu z pacjen­
tami, do których or­
ganizmów wtargnę­
ły rozmaite inne 
choroby. Nie okazali 
wstrzemięźliwości 

młodzi poznaniacy, 
którzy ani myślą 
zerwać z tradycją 
„lanego poniedział­
ku”. I słusznie, trze­
ba szanować zwy­
czaje przodków. Do­
stało się przeto na­
szym dziewczętom, 
chociaż widziałem i 
chłopców, biorących 
nogi za pas dla unik 
nięcia strumienia 
zimnej wody.

Przełamany został 
natomiast inny tra­
dycyjny zwyczaj. 
Piękna pogoda, jaką 
telewizyjnemu Wi­

towną wirtuozerią koloratury w 
„arii z fletem”, realizowanej 
wraz z niezawodnym F. Langne­
rem. Śliczny w barwie głos K. 
Pakulskiej nie znalazł szczególne­
go pola do popisu. Partia była 
zbyt „średnicowa”. Na cembalo 
próbował grać R. Nowicki, na 
pewno utalentowany akompania- 
tor, lecz przecie nie fachowiec 
gdy chodzi o klawesyn lub or­
gany.

W ostatniej kantacie „Wstańcie 
wraz” (nr 140) współdziałał zna­
ny i wyżej już wspomniany chór 
mieszany „Moniuszko”, pod ba­
tutą M. Dondajewskiego. Z na­
strojem i powagą odśpiewano dwa 
potężne, uroczyste chorały, e. 
Kmiciewicz muzykalnie wybrnął 
ze swej obszernej partii basowej. 
A. Wolanowska dowiodła, że po­
trafi zdobyć się na potrzebny 
obiektywizm przy interpretacji 
klasyków'. Szkoda, że drugi duet 
zaśpiewała jednak zbyt nikłym 
brzmieniem (może i dlatego, że 
stała zbyt daleko od Kmiciewicza 
i brakowało tu koordynacji). Rea­
sumując: w pośpiechu zmontowa­
na impreza wykazywała sporo 
braków i nie mogła zachwycić i 
tak zresztą nielicznie (przez 3 wie 
czory z rzędu), zbierającej się pu­
bliczności.

KAZIMIERZ NOWOWIEJSKI

Czytelniczka J. W. — Sąd w po­
stępowaniu o rozwód na wniosek 
jednego z małżonków — orzeka o 
obowiązku płacenia alimentów na 
rzecz dzieci czy drugiego małżon­
ka, na czas do zakończenia pro­
cesu rozwodowego. Powinna Pani 
zatem złożyć odpowiedni wniosek 
o tymczasowe przyznanie alimen­
tów. (603)

A. Załuski, ul. Świerczewskiego. 
— Czasopisma, które otrzymywał 
Pan z dużym opóźnieniem były 
niewłaściwie adresowane, tzn. ul. 
Świerczewskiego 22 zamiast 22 B/9.

(407) 
Uczennica szkoły podstawowej. 
—Należy zwrócić się do swojego 

nauczyciela wychowania fizycz­
nego aibo do Zarządu Okręgowe­
go Szkolnego Związku Sportowe­
go w Poznaniu, ul. 27 Grudnia 17, 
tel. 597—03. (775)

W. Rodziewicz — Za nadesłane 
list dziękujemy. Postulaty w nim 
zawarte weżmiemy pod uwagę.

(649)
Maja R. z Poznania. — Trudno 

nam coś pomóc. Redakcja nasza 
nie zajmuje się pośrednictwem 
pracy. Radzimy codziennie prze­
glądać prasę — drobne ogłosze­
nia — może znajdzie Pani coś dla 
siebie odpowiedniego. (716)

Zofia Sypniewską. — Radzimy 
pofatygować się do Wojewódzkie­
go Związku Gminnych Spółdzielni 
Samopomoc Chłopska, Plac Wol­
ności 18. (717)

K.K. i M.R. z Techn. Handlowe­
go — Radzimy udać się do 
Kuratorium Okręgu Szkolnego, al. 
Stalihgradzka 18. Tam otrzymacie 
wszystkie informacje. (641)

cherkowi udało się 
przepowiedzieć, wy­
ciągnęła tysiące po 
znaniaków z domów. 
Rezygnowano więc 
nie tylko ze zwycza­
jowego spędzania 
świąt na rodzinnym 
łonie, ale oba sło­
neczne dni odciąg­
nęły wiele osób od 
szklanego ekranu. 
Tak więc w licznych 
parkach i na pod­
miejskich trasaelr 
spacerowych rojno 
było w oba święta.
Najbardziej wygra­

li zaś ci, którzy o- 
puścili mury miasta 
i udali się „gdzieś w 
Polskę”, by odwie­
dzić swych krew­
nych. Wprawdzie nie 
zawsze takie wizyty 
— zwłaszcza nieza- 
powiadane — są mi­
łe, niemniej należy 
sądzić, że przy tak 
świetnej pogodzie 
mniej oblegane były 
świąteczne stoły, co 
gospodarzom, gosz­
czącym krewnych, 
wychodziło raczej na 
dobre.

Można więc twier­
dzić, że wszyscy na­
leżycie odpoczęli, 
łyknęli sporo świe­
żego powietrza i 
wzmocnili organizm 
odpowiednią ilością 
kalorii, czerpiąc je z 
bogatego zestawu 
świątecznych po­
traw. Mam tu oczy­
wiście na uwadze tę 
zdecydowaną więk­
szość, która nie tyl­
ko zachowała umiar 
w przedświątecz­
nych zakupach, ale 
także w świątecz­
nym . spożyciu, nie 
zakłócając równo­
cześnie spokoju dy­
żurnym lekarzom 
szpitali i Pogoto­
wia...

POZNANIAK


